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G Ł O S  P O H O B S

P renum erata m iejscow a: Przy odbiorze w ekspedycji 2,50 zi, w agenturach 
miejscowych miesięcznie 2,55 zł, przez pocztę przy zamówieniu przez ekspedycję 
naszą 2,76 zł, wprost na poczcie lub u listowego miesięcznie 2,86 zł, kwartalnie 
8,58 zł, dla Wolnego Miasta Gdańska 2,76 złotych, — pod opaską w Polsce 
4,20 zł, do Gdańska 4,45 złotych, do Francji 15 fr. (z wysyłką co dragi dzień 
13 franków,) do flngjjl 5 shii., do Stanów Zjednoczonych 80 centów. W razie 
nieprzewidzianych wypadków, jak strajki, przeszkody techniczne itd. prenumera­
torzy nie mają prawa żądania niedostarczonych numerów lub zwrotu prwwKaeraty.

O g łoszen ia  *  P o lsk i: Wiersz wysokości młHmetra w dziale ogłoszeniowym
na a tronie 8-łamowej 12 gr, w dziale reklamowym na stronie *. (3 łamowej; przed 
tekstem 90 gr, wśród tekstu 50 gr, za tekstem 40 g t. Dla Wolnego Miasta 
Gdańska wiersz m/m 8-łam., w dziale ogłoszeniowym 0.42 groszy, wiersz m/m 
3-łamowej przed tekstem 0.90 groszy, wśród tekstu 0.50 groszy, za tekstem 
0,40 groszy, tfla Niemiec dochodzi 50% nadwyżki, dla reszty zagranicy 100% 
nadw. Z-& tłumaczenia 20% nadwyżki Rachunki s ą  n a tych m iast p ła tn e . Ad­
ministracja nie pr^rfmnje odpowiedziatnoścl za .terminowe umieszczenie ogłoszeń.

Redakcja i Administracja 
Groblowa 27/29. Ofrudziądz^ niedziela, dnia 30-go maja 1926. Telefon nr. 50 i 51.

Układ sił w d n i u  historycznym Polski.
Rozszalałe żywioły niszczą biedną Japonją
Bójki i napady Strzelca na policję w Lodzi

Zwartą lawą.
Gdy przemawiała argumentacja prochu i żelaza — 

cala lewica okazywała jednolity front. Dzisiaj wy­
padki przyjmują inny obrót.

Ptrof. Bairtel w wywiadzie, udzielonym przedstawi­
cielom prasy, nie odegrał roli sfinksa. Z otwartością, 
Wbrew, czy z własnej woli, wyprowadzał konieczność 
rozszerzenia pełnomocnictw dla przyszłego prezydenta, 
którym „programowo** miałby zostać Piłsudski.

iW ciągu kilku dni jednak pewne rzeczy nie dadzą 
się dlłużej ukryć: tendencje dyktatorskie, bo na takie 
miano zasługuje objęcie prezydentury przez Piłsuds­
kiego, zaczynają w sposób niedwuznaczny niepokoić 
lewicę.

^Odsunięcie Sejmu, wykreślenie go za nawias nasze- 
jjfyczm ego, nie idzie W smak lewicy; Żwal- 

[e czy nieszczere „oligarchjli partyjnej** 
fwróoonem przedewszystkiem przeciwko 
)nych i to właśnie staje się dla jej przy- 

hdziej niepokojącem.
:e swych ostatnich oświadczeń PSfeudls- 
i znacz a: „osobiście nigdy nie chciałem 
ani polskiej lewicy, ani prawicy. Nie 

:ć do żadnego stronnictwa, ani też aipro- 
fwania stronnictw mad Polską1*.

Iwiek emfatyczne to oświadczenie nie mio- 
fnać za zigodne z prawdą (wspomnieć wypada 

słynne, ile osławione kilkuletnie rządy mo- 
sczyzny), to jednak podobne oświadczenie wy­

wołuj!?' zrozumiały gwałt i zamieszanie w czerwonym 
obozie.

Temlbardlziej jeszcze ostatnie wypowiedzenie się 
Piłsudskiego o roli, jaką w naszem życiu odgrywają 
partje lewicy i prawicy, które według słów sentencjona- 
listy sulejowskiego, są wręcz przeciwstawieniem tego, 
co na zachodzie nazywają prawicą czy lewicą — do 
reszty podkreśliły rozbieżność poglądów na sprawy 
Państwowe jego i socjalistów. Zresztą wystarczy 
przejrzeć ostatnie numery „Robotnika1*, aby się do­
sadnie przekonać o wyrażonej w nich jawnie obawie 
przed „wybujałą indywidualnością** b. naczelnego wo­
dza.

Z pomniejszych ugrupowań ma p. Piłsudski za so­
bą Wyzwolenie, Stronnictwo Chłopskie, grupę Bryla, 
i, rzecz zrozumiała, mniejszości narodowe.

Wobec rzekomego odżegnywania się p. marszałka 
od „eksperymentów wschodnich*1, automatycznie od­
pada wspólność linii programowej z naszym domoro­
słym bolsaewazmem brylowskim.

Z tych kilku zdań widocznem jest jasno, iż. oipie- 
i-afoc się na zasadach logiki politycznej, o ile tu o lo­
gice wugóle mowa być może, — stosunki wewnętrzne 
■wojującej lewicy są pełne sprzeczności i chaosu we­
wnętrznego' iprzy całkowitym braku myśli progra­
mowej. \

Jak dalece i' niepoczytalnie objawia się wśród tego 
obozu ów brak poczucia państwowości, nie trzeba 
zbytnio uzasadniać. Przykłady służyć mogą jedno­
cześnie za argumenty. Wywołanie krwawej walki 
bratniej wTaz z zupełną anarohją pojęć, popieranie de­
moralizacji w  wojsku i życiu pubiicznem, rozpętanie 
iaknajnikczemniejsizycli żywiołów, czyhających na zgu­
bę Polski za perfidnym podlszeptem naszych odwiecz­
nych wrogów, jest dostatecznym tego dowodem.

A wszystko to w chwili, gdyśmy caią energię wy­
tężali nad umocnieniem stanowiska Polski na arenie 
międzynarodowej (stałe miejsce w Radzie Ligi Naro­

dów), gdy czyniono syzyfowe wprost zabiegi o uzy­
skanie pożyczki zagranicznej, gdy podstawą i warun­
kiem naszej egzystencji jest i będzie sanacja gospo­
darcza kraju, nie mówiąc o powszechnie uznanej ko­
nieczności reformy' Konstytucji i ordynacji wyborczej. 
Dość jednak na tern.

Jest rzeczą wprost nie dio pomyślenia, aby po­
dobne bezeceństwa dziać się w Polsce mogły bez po­
mocy obcych rąk,

*
W dniu 31 maja, w dniu wyboru Prezydenta Rze­

czypospolitej, przystępuje obóz narodowy do spełnie­
nia wiekopomnego obowiązku patriotycznego. Przy­
stępuje do walki bez,krwawej o symbol odirodzony Oj­
czyzny.

Bo chociaż obóz przeciwny inna się oszczerstw i

I fałszów nieprawdopodobnych, zrodzonych w schorza­
łej fantazji krzykaczów brukowych, bo chociaż rozsie­
wa się intrygi zaprawione poskudztwem politycznem, 
a wmawia w masy rzekomy rozłam i brak jednolitości 
w stronnictwach, stojących na gruncie praworządności 
— nie zaszczepi się jadu ani zwątpienia wśród zdrowo 
myślących ludzi.

Już forsowano przez najemnych kolporterów 
kłamstwa bezczelne o pewnym rozdżwięku wśród1 po­
słów b. dzielnicy pruskiej i b. Kongresów'ki, już próbo­
wano omotać opinję nicią pajęczą wahań i niepewności.

Lecz zdrady narodowej nie wzbudzą judaszowi 
podszepty. Naród polski idzie zwartą ławą, a tyto kB* 
kuset wybranym przyświecać będzie swbm wieko* 

iistem światłem duch Skargi, Staszica i Kołłątaja*
Apaf.

Echa frsushe-hiszpańskie! 
ofenzywy w Maroku.

Nasze zdjęoie przedstawia główno­
dowodzącego hiszpańskiego (x) wraz 
z generałami Godot i Castra Girono 
na jednym. z najaardziej wysuniętych 
posterunków bojowych.

Przed wyborem Prezydenta Rzeczypospolitej.
Piłsudski oficjalnym  kandydatem  lew icy. I Deklaracja pregram aw a Piłsudskiej® .

W arszawa, 29. 5. (A. W.) Posłowie i senatoro­
wie stronnictw lewicowych, rozpoczęli dziś zbieranie 
podpisów na zgłoszenie kandydatury Piłsudskiego.

Dookoła posła Ciszaka.
W arszawa, 29. 5. (A. W.) Klub N. P . R. ogło­

sił komunikat, że rozsiewane w prasie wiadomości, ja ­
koby pos. Ciszak został z partji wykluczony za popie­
ranie kandydatury Piłsudskiego, nie są zgodne z praw­
dą. Pos. Ciszak jednakowoż twierdzi, źe tak istotnie 
było.
Dem okracja i  P .  S. L. odrzucają kom ­

promisy.
W arszawa, .29. 5. (A. W.) W kuluarach Sejmu 

komentowana jest szeroko wiadomość, że pos. Kościał* 
kowski (P. P. S.) konferował z pos. Dębskim (P. S. L. 
Piast) i pos. Chacińskim (Ch. D.) w sprawie kandyda­
tury Piłsudskiego, Konferencja ta  nie doprowadziła 
podobno do rezultatu.

Warszawa, 29. 5. (A. W.) Dziś zaproszeni zo­
staną do Prezydjum Rady Ministrów przedstawicieli 
stronnictw polskich, przyczem na konferencji tej Pił­
sudski odczyta deklarację programową jako kandydat 
na Prezydenta. Niektórzy przypuszczają, że Piłsudsk 
wysunie kandydaturę kompromisową.

Kandydatura prawicy.
Warszawa, 29. 5. (A. W.) Mówi się tutaj, że 

kandydatura prawicy będzie wysunięta dopiero w dniu 
Zgromadzenia Narodowego. Sytuacja w tej chwili za­
rysowuje się następująco. W pierwszem głosowaniu 
ma zostać postawiona demonstracyjnie kandydatura b. 
prezydenta Wojciechowskiego, który zrzeknie się przy­
jęcia godności. W drugiem głosowaniu postawiona bę­
dzie kandydatura Zamoyskiego lub w razie kompromisu
Sosnkowskiego.

Wobec możliwyob przeszkód.
Dowiadujemy się, że wobec zarysowującego się w 

P. P. S. planu urządzenia w  dniu Zgromadzenia Naro­
dowego generalnego strajku, jako manifestacji 'dla po­
parcia p. ministra Piłsudskiego, rząd zwrócił uwagę

przywódcom P. P. S., że w razie, gdyby taki plan miał 
być wykonany, rząd zwróci się do marszałka 'Sejmu, 
Ratajla, z wnioskiem o odroczenie Zgromadzenia Naro­
dowego i zwołanie go w innem mieście.
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Związek Ludowo-Narodowy 
Pul. Stron. Ludowe „Piast"
Klub ChrześcijansKiej Demokracji 
Klub Chrzęść.-Narod. (Dnbanowi.oz) 
Narodowa Partja Robotnicza 
Klub katol.-ludowy (Watakiewic*,) 
Bezpauyjni

S ^ n i c t w a  iwiększości perskie; -
[lóść posłow senatorów

100 3U
53 13
41 7
19 9
18 8
5 —
1 3

(Hryckiewicz) Ks. Maciejewicz 
Trąmpczyński, Hammerling)

iD tr* .. M ie tw a  le w ic y .

P. P. S.
Klub Pol. Str.. lud. „Wyzwolenie"
Klub Str. Chlopsk. (Bryl) (pół-kom.)
Niezal. Partja chł. (Fidemewicz) (pól kom.) 
Klub Pracy (Thugutt)
Chłopskie stron, radyk. (Okoń)
Bezpartyjni

Monarchiści

Ilość posłów 
41 
25 
30 

7 
6 
2 
4

(Łaszkiewicz, Wędziagolski, 
Ada mowicz, Dubrownik),

1
Ćwiakowski

senatorów
7
8

razem
130

66
48
28
21

5
4

302

razem
48
33
30

7
10
’2
4

135
M niejszości narodow e.

Koło żydowskie
Klub Zjed Niemców /  <
Klub Ukraiński (Sergjnsz Kozicki)
Klub Białoruski
Białoruska włość. rob. gromada (Tara8zkiewicz) 
Żyd. Stron. Ludowe (Pnłucsi)
Bezpartyjni

Klub Ukr. Włościański (ks. Ilkow)
Bezpartyjni *

Ilość posłów senatorów
34 12
17 5
15 6
4 2
5 —
1 —

3 2
. Serebrenników (Kosjanin), Kasperowicz i Wasyńczuk 

(Ukrainiec), Włosoś (Białor.) Owsianik (Biator.)
2 —

3 —
Melnyk, Krawozyszyn)

Komunistyczna Frakcja poselska
£

Stronnictwa większości polskiej 302
Stronnictwa Lewicy 135
Mniejszości narodowe 111
Komuniści ' _____6

Razem 554

Keuiuniści.
Ilość posłów

u

razem
4e
22
21

6
5
1
5

3
2

T u

senatorów razem
6

Poslow sejmowych jest obecn:e 443 
(jeden mandat po p. Jakowluku unieważ 
niony), senatorów 1 1 1 .

W ym iana ^nkhMeiatóiw r a ły f ib a ty p y th .
Dn a 27 m aja r. b. w Ministerstwie Spraw Za­

granicznych odbyła, się wymiana dokumentów raty­
fikacyjnych konwencji turystycznej pomiędzy Rzecz­
pospolitą Polską a Republiką Ozeułiosłowacką, 
podpisanej w Pradze dnia 3u maja 1925 oraz umowy 
między Rzeczpospolitą Polską a Republiką Czecho­
słowacką w przedmiocie wz ijemnego dopuszczania

lekarzy i położnych, do wykonywania praktyki pod­
pisane] w W arszawie dnia 23 września 1922 r.

W yn iany dokonali ze strony Polski — kierownik 
Ministerstwa Spraw Zagr. p. August Zaleski, ze 
strony Czechosłowacji — p. dr. Robert Fiieder, poseł 
nadzwyczajny i minister pełnomocny Republiki 
Czechosłowackiej w Warszawie.

PciycEi" zagracana dla Poisfei
w oeriellenw niemieckim

Berlin, 28. 5. (teł. wl.) Jedna z tutejszych ajencyj 
donosi z Warszawy:

— Koła polityczne z niecierpliwością wyczekują 
wiadomości o odbywającej się w Paryżu naradzie wysłan­
nika Rządu Polskiego z Dyrektorem Federal, Ręserte 
Bank p. Strongem. Narada ta jest dalszym ciągiem 
przerwanych wskutek wydarzeń warszawskich rokowań

o pożyczkę amerykańską ku Uzdrowieniu finansów Polski.1 
Obecne rozmowy nie wykluczają osiągnięcia korzystne­
go wytnku. Wprawdzie Rząd Polski odrzuca myśl kon­
troli finansowej z ramienia Ligi Narodów, będzie się 
jednak musiał zgodzić na dopuszczenie doradcy finan­
sowego amerykańskiego.

Rolowania pnisźo-DMocfcie
weiifig „BerEMer Tageblat‘a“.

B erlin , Pat, .,Berliner Tageblatt" pisze: W ostat­
nich dmach wznowione zostały polsko-niemieckie roko­
wania handlowe. Wczoraj delegacja polska przedsta­
wiła żądania rządu, polskiego, a na dzisiejszem posie­
dzeniu delegaci niemieccy wyluszczą swoje stanowisko, 
które zresztą pozostało niezmienione. W kołach Łain-

teresowanych nie odnosi się wrażenia, by rokowauia 
mogły doprowadzić do porozumieuia. Z tego powodu 
nie należy się liczyć ze stworzeniem platformy dla 
rokowań, któręby doprowadziły do zawarcia niemiecko- 
polskiego traktatu nandlowego. Może później uwidocz­
ni się zmianą rządu polskiego w tych rukowaniach.

Brianfl "dobywa zaufanie i*by.
Paryż, 28. 5. W Izbie Deputowanych p. Eriand 

zażądał odroczenia dyskusji nad interpelacjami -w spra­
wie sytuacji finamowej aż dr chwili złożenia w izbie 
projektów finansowych przez Ministra p. Pereta. Prem 
jer zaznaczył, że caiy kraj żywi niewątpliwie zgodne 
pragnienie zwycięstwa franka, a dysknsja finansowa 
bynajmn ej nie przyczyniłaby się do tego głównego 
celu. Wreszcie Prerajęr oświadczył, że stawia kwestję 
zaufania.

Izba, zgodnie z życzeniami Rządu, uchwaliła odro­
czenie dyskusji 320 głosami przeaiwkc 209.

Następnie Izba 283 glosami przeciwko 263. odrzu­
ciła propozycję Ministra SDraw Wewnętrznych, żądają 
cą, aby dyskusja nad reformą wyborczą odbyła się 2-go 
czerwca. Przy tym wniosku Rząd nie stawiai kwestji 
zaufania.

Itazegn artularcaio gemm 1
PAT-iczna podaje komunikat Gabinetu Ministra Spr. 

Wojskowych w sprawie aresztowania gen. Rozwadow­
skiego, Zagórskiego i JazwińskŁego. Dowiadujemy się 
z niego, że aresztowanie zarządził Szef Administracji 
Arinji.

. . . w  myśl wytycznej Rządu obecnego ścigania z 
całą bezwzględnością wszelkich nadużyć, popełnionych 
przez funkcjonariuszy publicznych na szkodę Państwa 
i traktowania narówni przestępców wogóle bez wzglę­
du na ich stopień w hierarchii puibfczhej lub społecz­
nej.

Natomiast •
— Obwinienia te me pozostają w  żadnym związku 

z rmoanentani polityicznemi, ani z wypadkami ostatnich 
dni w  stolicy, Sprawy same 1 obwinieni? z niemi zwią­
zane znajdują swe źródŁ. w przeprowadzonej już Jaw­
niej przez korpus kontrolerów kontroli, odbywającej 
się zresztą systematycznie we wszystkich oddziałach 
i zakładach wojskowych.

Komunikat wylicza także szereg przestępstw, za­
rzucanych aresztowanym generałom, a dotyczących 
bądź nadużycia władzy z chęci zysku lub na szkodę 
arinji i skłonienia osóo prywatnych za pomocą oszuka­
nia do zawarcia niekorzystnych dla nich umów (gen- 
Rozwaaowski), oądź brak kontroli, uchylanie się od 
kontroli, nieprawidłowość w korzystaniu z budżetu itp. 
(gen. Zagórski), bądź wreszcie umyślne zaniechanie za­
pobiegania i ścigania nadużyć swych podwładnych (.gen 
Jaźwifiski). Natomiast nie pouario, dlaczego za te prze­
stępstwa, tak ciężkie, iż obecnie spowodowały areszt 
śledczy, nie zarządził podobnych środków zapobiegaw­
czych ani poprzedni (aż do 10-go maja) p MinisterS®-. 
Wojsk. gen. Żeligowski, ani też p. Szef Administracji, 
tenże sam co i obecnie gen. Konarzewski. Podano tyl­
ko, że:

■— Areszt śledczy zarządzony został na podstawie 
przepisu par 171 w. p. k. p k t 3 (obawa wpływania 
szkodliwego na tok śledztwa) oraz pkt. 5 (względy dy­
scypliny wojskowej).

Wreszcie, jako wytłumaczenie przewiezienia obwi­
nianych do Wilna,, komunikat podaje:

— Tymczasowe, umieszczenie obwinionych w a- 
reszcie śledczym poza W arszawą podyktowane zostało 
i zarządzone przez dowódcę właściwego z uwagi na 
uzasadnione dane co do obaw kontaktu osób postron­
nych z obwinionymi i niedostateczne zabezpieczenie 
wśród podniecenia stolicy spoko.nego, naieżyteglr i 
szybkiego przeprowadzenia śledztwa.

Zastanowić i zaniepokoić musi każdego to stwier­
dzenie przez władze wojskowe, iż poumecenie sta$S$j 
jest tak wielkie, że może być przeszkuch dfe sipdkpfr’ 
nego toku śledztwa wobec trzech geneinów , osaidlztGK 
tiycfi w arszce. Tembardziej, gdy co o spokojnego 
przebiegu Zgromadzenia Narodowego, a -ięc 
dla Państwa i dla całego* spęsłęczeńst'.vi; ha 
niecającej, p. Marszałkowi Sejmu wiaczej 
złożyły wszystkie potrzebne gwarancie

Nasuwa się pytanie zasadnicze:
— Więc jak właściwie? Albo właćj 

mogą tak dalece gwarantować za spokój., 
zabezpieczają , swobodę ' wyboru Zgromial 
dowemu, a w takim razie poeóż '.alarmująf 
wożenia aresztowanych i jeszcze bard!zi*_ 
tlómaczeme tego kroku’  Albo też rzeczyol 
niecenie jest tak wielkie, iż krok ten bVł nie 
ale w takim razie dlaczegóż p. Marszalek Sejmt 
nie naczelny zwierzchnik siły zbrojnej, właśnie 
szawę uzna:} za najstosowniejsze miejsce do 
nych obrad nad wyborem nowego Prezydenta 
pospolitej?

j p o i i f y e j s n y .

LORD CECIL O KONFERENCJI 
ROZBROJENIOWEJ.

Genewa, 28. 5. Przewodniczący delegacji brytyj­
skiej dc przygotowawczej konferencji rozbrojeniowej 
lord Cecil wyjechał wczoraj do Londynu. Lord Cecil 
nie spodziewa się, aby konferencja rozbrojeniowa mo­
gła być zwołana przed końcem roku przyszłego, jest 
on natomiast zdania, że prace komisji nie będą bez­
owocne.

BUŁGARSKO-TURECK! TRAKTAT 
PRZYJAŹNI.

Sofja. (AW.) Sobranje ratyfikowało wczoraj po 
wielkiej mowie' prezydenta ministrów Lvjapczewa,fgy.' 
brzymią większością głosów traktat pjftyjaźni-2awarty 
w październiku 1925 r. między Bułgarją a  Turcją., Ttak- 
tar ten reguluje stosunki dyplomatyczne oraz. likwidu­
je sprawę uciekinierów z  Tracji, co dotychczas bytov 
jednym z najważniejszych punktów spornych g faM y ,  
ubu państwam i Organizacja bułgarskich uciękinierów 
z Tracji, obejmująca 150 rys. uciekinierów, wniosła 
przedrą traktatowi ostry protest do Ligi NJarodów.
JESZCZE W SPRAWIE POLSKO - RIMUNfSKJEJ KONFE­

RENCJI PRASOWEJ.
Bukareszt. (CEPS). Dyrektor biur); prasowego w mini­

sterstwie spraw, zagranicznych złożył dziennikarzom nastę­
pujące oświadcz eniećJ„Udato mi Się w swoim czasie zreali­
zować Matą Ententę prasową, a obecnie uzupełniamy ją wyt­
knięciem konkretnych wytycznych dla współpracy pfasowej 
polsko - rumuńskiej. Obydwie te organizacje są pierwszemi 
wogóie organizacjami prasowemł, mająeemi do rozw!ązania 
doniosłe zagadnienia natury politycznej. Służą one nietylko 
celom informacyjnym. lecz i sprawie pokoju oraz arbitrażu 
międzynarodowego, gdyż wzajemne nieporozumienia można 
najłatwiej usunąć właśnie na drodze współpracy prasowe,.
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StisFiisk angielskieta rô ii1 
kfraKStiess? aczicia.

(Korespondencja wiasna)

L o n d y n ,  w maju 1925 r.
Jeden z wyoitnyct przywódców irlandzkiej partji 

narodowej w następujący sposób tłomaczył powody swej 
nienawiści ku liberałom angielskim: „Konserwatyści są 
naszymi bezwzględnymi, otwartymi wrogami, stanowisko 
wyraźne, stosunek prosty. Liberałowie natomiast po­
pierają nas w5w«zas tylko, gdy słuszność jest po naszej 
stronie, i pomóc ich jest przeto zbędna. W tych zaś 
wypadkach, w których nie mamy racji i gdzie bardzo 
zależy nam na ich podtrzymaniu, występują niedwuznacznie 
przeciw nam. Takich przyjaciół nam nie trzeba“.

Profesor Gilbert Murra^ w ostatnio ogłoszonem 
przezeń studjum wyraża pogląd, źe stosunek Francuzów 
do Anglików dotknięty jest tą  samą ułomnością logićzrą, 
wynikającą z djametrjalnie odmiennych koncepcji w dzie­
dzinie polityki międzynarodowej. „Dla Francuzów są to 
przedewszystkiem dramatyczne przejścia uczuciowe, pod­
czas gdy w naszem pojęciu istnieje mniej lub więcej 
abstrakcyjne zagadn’snie, niezależne od sentymentalnych 
Odruchów. Nie dzielimy, jak to czynią nasi sąsiecbi, 
ościennych krajów na przyjaciół i wrogów, lecz staramy 
się, w razie wybuchu zatargu, bezstronnie zbadać, która 
ze stron postąpiła w danym wypadku niesłusznie. Fran­
cuzi śpieszą natychmiast i bez wahania w sukurs zagro­
żonemu sojusznikowi, my zaś kierujemy się w pierwszej 
mierzo zasadą fair play".

W tych uwagach znakomitego hellenisty i gorącego 
zwolennika Ligi Narodów mieści się wicie prawdy. Jeśli 
bowiem dyplomacja jest istotnie nietylko umiejętnością, 
aie i sztuią, to, jaz  trafnie zaznacza jeder z najpopu- 
łarniejszych działaczy pacyfistycznych, Wickham Steed, 
nad Sekwaną myślą mężowie stanu artystycznemi raczej 
kategoriami, podczas gdy nad Tamizą panuje niepodziel­
nie kult trzeźwego krytycyzmu businessowego.

Wskutek tego Francuzi, widząc, że nie mogą liczyć 
na czynną pomoc angielską w każdej absolutnie sytuacji, 
nie Wierzą w utrzymanie tą  drogą trwałości pokoju i 
ataiają  się o zabezpieczenie go innenai metodami poli­
tyczne! ii.

Anglicy zaś, przeciwnie, uważają, że w obecnej do­
bie i przy teraźniejszym układzie stosunków nio ma 
żadnych podstaw dó obaw wojennych i traktują wszel­
kie na ten temat debaty za bezcelowe, a nawet wręcz 
niepożądane. Stałe zabiegi Quai d‘Orsay o utrzymanie 
dzisiejszego status quo europejskiego przyjmowane są 
w Londynie za objaw zamaskowanego militaryzmn za­
borczego, co przyznaje otwarcie Steed, jest posądzeniem 
zgoła blędnem i w najy yższem stopniu polityków fran­
cuskich krzywdzącem. Szczerym i konsekwentnym swym 
dążeniom ku zacieśnieniu międzynarodowych stosunków 
pokojowych dała Francja w jej duchu oraz stylu pojęty 
wyraz.

Hurray twierdzi stanowczo, że wyasygnowanie 2 
miljonów franków rocznie na Instytut Współpracy Inte­
lektualnej i oddanie na ten cel wspaniałego budynku 
w centrum Paryża jest wobeo zwłaszcza ciężkiego stanu 
finansów państwowych, doniosłym i produkcyjnym czynem. 
Ani Auglja, ani Dominja, nie bacząc na ich znacznie 
pomyślniejszą, sytuację materialną, nie zgodziły się ło­
żyć na tę  bezcelową, w ich widać pojęciu, akcję, „Jest 
to fakt, najdosadniej bodaj świadczący o gruntownej 
rozbieżności poglądów i metod taktycznych'1 z niek:y- 
wanym smutkiem konstatuje angielski proiesor.

„Jesteśmy sobie obopólnie niezDędni, a nie możemy 
się wzajemnie pojąć". To wielokrotnie przytaozane po­
wiedzenie Cheredame‘a, dosadnie charakteryzujące isto­
tny stan rzeczy, stało się pumiem wyjścia rozwijającej 
się w ostptnicb czasach akcji, zmierzającej ku usunię­
cia, a przynajmniej złagodzeniu przyczyn wynikających 
nieporozumień.

Zadanie, któremu z dużvm nakładem energji, dobrej 
woli, znajomości stosunków poświęcają się wybitni poli­
tycy, uczeni, literaci i publicyści obu krajów, rozumie­
jący doniosłość podjętej pracy. Zdają oni sob.e jasno 
sprawą z wieurich trudności, piętrzących się przed nimi, 
a mających źródło w odmiennych umysiOwościaoL, tra­
dycjach państwowych, interesach lojalnych etc. Nie 
odstrasza ich to jednak, a przeciwnie w pewnym nawet 
stopniu zachęca do tem silniejszej akcji. Nie wystę­
pują oni w roli mentorów narodowych, pragnących 
zreformować ustroje psychiczne — byłyby to zabiegi 
beznadziejne, — lecz starają się wpoić w swoich roda- 
Ków tolerancję i respekt dla wrodzonych odrębności 
rasowych i istniejących indywidualizmów państwowych. 
Ożywieni on' są najglębszem przeświadczeniem- że iest, 
to najwłaściwsza droga ku zac eśnieniu przyjaznych 
stosunków sąsiedzkich, a co zu tem idzie, ku skutecz­
nemu zwalczaniu wszelkich szkodliwych pocijudzań

„Zarówno w polityce międzynarodowej, jait i w kon­
fliktach wewnętrznych nie należy wierzyć w możlwość 
łatwych rozwiązań. Jest to wielki błąd, życie bowiem 
współczesne posiada zbyt wiele komplikacji, by takie 
metody mogły się okazać sKuteczuemi. Oczywiście 
Am-lja i Francja nie Dędą nigdy w stanie pojąć się 
wzajemnie. Lecz walczyły one zbyt długo ramię przy 
ramieniu razem, nadto dużo oierpień, by nie nabrać dla 
siebie szczerego szacunku i obopólnego zaufania.

Od ich wzajemnego porozumieria i poszanowania 
zależy faktycznie przyszłość caiej Europy, zwłaszcza 
jeśli dzięki ich połączonym staramom uda się wszczepić

6949

Poco przepłacać?
Ulepszony samochód turystyczny Ford jest samochodem od­
powiednim dla’każdego; jest to samochód elegancki i tani. 
Wydajność i oszc^ijaneść jego znane są na całym świecie. 
Posiada on zgrabne l i n j e j T p u n k t  ciężkości, szerosie 
i wygodne siedzenia dla 5 osobj" elaiHrysźEy ur uch a mi acz /  j 
i oświetlenie, stalową karuserję w  różnych kc. motor
o sile 12 KM i odpowiada pod każdym względem wyi&aga.

niom ludz; wybrednych. - V,,

Wszelkicn informacji i prospektów 
udzieli oraz jaknajcnętniej zademon­
struje samochód każdy upoważnio­

ny przedstawiciel Forda.

V -

UPOWAŻNIENI PKaEDSTAWICIELE FORDA 
we wszystkich większych miastach Polski.

P. 56.

Los worlza riffenów.
N io jtce  jag* internowaniu nie ustalane.

P aryż, 28. 5. łteąd  francuski wydał zarządzenie, 
by Abd-el-Krim i osoby znajdujące się w jego to­
warzystwie przyjęte zostały z wszelkimi honorami.

Abd-el-Krim wedle zwyczajów marokańskich ma 
się jednak udaó do Sułtana i publicznie g o  przeprosić.
Chodzi tu  o to, by Abd-el-Krim pozbawił się reszty

autorytetu, który ciągle jeszcze otaez; jego oso 
Miejsca internowania Abd-el-Krima nie zostr o jesz
ustalone. Rząd hiszpański zwróci! się do rządu fr__
cuskiego zi żądaniem wydania Aad-ei-Ktima, bowiem 
iest on głównym winowajcą długoletniej i szkodliwej 
wojny marokańskiej.

Skargi niemiecko ule ;:iajdnją posfocSw w Anglj!.
Loudyn, 27. 5. j(Tel. wł.) Wobec ustawicznych 

skarg ni smieokioh, że Niemcy nie są w możności 
wypełnić. zobowiązań swych, wynikających z planu 
Dawesa, dzienniki angielskie przytaczają umowy,

które zawarły Niemcy z Rządem Sowietów w sprawie 
dostaw dh Rosji. W ostatnim czasie bawił w Niem­
czech wysłannik Rządu Sowietów Billig i zawarł 
szereg nowych umów z fabrykami niemieckiemi.

ffowe fełoptfy angielskie w Egipcie,
Kair, 27. 5. ApgSelsM wysoki komisarz w Egipcie J Zaglulem paszą a Adly paszą orowadzone są w dal- 

odlbył dłuższą konferencję z królem Fuadem na temat szym ciągu serdeczne rozmowy w sprawie utworzenia 
sytuacji, jaka się wytworzyła w związku z prze widy- nowego gabinetu, 
wanym powrotem Zagluia paszy dlc władzy. Pomiędzy 1 _____ _

S c i:cn  udzielatją uig oboolrajewcem
W otrzymywaniu feoBcesfi.

Moskwa, 27. 5 Rada komisarzy ludowych^ uchwa- łów budowlanych, jak również rozporządzać bez ogra- 
liła przyznać obcokrajowcom pewne ulgi przy ubiega- niiczeń wybudcwąnemi nomami czynszowemi, mimo u- 
niu się o koncesje budowlane. stawy czynszowej. Pozatem udzielone zostały rozma-

Ubcokrajowcom wolno zakładać fabryki materja- ite ulgi podatkowe dla obcokrajowców. (AW.)

w na-oc niemiecki niezbędną wiarę vi konieczność i moż­
liwość pokoju wszechświatowego."

Oto istotny, ostateczny cel, który, w przekonaniu 
Wickhama Steeda, winien przyświecać wszystkim pracu­
jącym nad skonsolidowaniem angielsko-francuskiego po- 
roznmiema. Z, TL

GEN. MALCZEWSKI W WIĘZIENIU WOJSKOWEM.
Warszawa, 29. 5. Otrzymujemy telefoniczną wia­

domość, że gen. Malcze wski z rozporządzenia ministra 
spraw wojskowych osadzony został w Wojsko w cm 
Więzieniu Sledlczeni przy ul. Dzikiej.

Gwałt jeszcze nie dopełniony.
SKUTKI KATASTROF W JAPONJT 

Nowe nieszczęścia.
Z Tokio donoszą, iż wedle doniesień urzędowych, 

podczas katastrofy w mieście Kitaura, zabitych zostało 
5 mezczyzn i 13 kobiet, a 114 domów uiległo zniszcze­
niu.

Szkody materialne, spowodowane wybuchem wul­

kanu Tokachi, obliczają na & 500 00n jei^ow. Całkowi­
temu uszko-dzeniu uległy 33 mosty, 7iC aomów, 3 kim. 
drogi kolejowej oraz 6 kim. szos

Londyn, 27. 5. Donoszą o nowem trzęsieniu ziemi 
w mieście Hakódate w północnej Japonju ■ WsKutek 
trzęsienia zniszczonych jest kilka m,ositów i 50 budyn­
ków. Dotąd naliczono 18 zabitych.

„NGRGE" BFDZIE SFRZEDANY. 
Kopenhaga. „Aften-Posten" dowiaduje się *z Oslo, 

że sterowiec Amundsena „Norge“ ma być sprzedany w 
Ameryce. Okręt ten kosztował mńjon koron. Wobec 
uszkodzenia, jakie się wydarzyło w czasie lądowania, 
sta+eK sprzedany będzie zapewne nie więcej niż za 100 
tys. koron.
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Zwracamy uwagę naszym czytelnikom
na Przemysł

Wiadomości bieżące.
Q*»UDZ;Ąf *7. s o b o t a  2 9 . m a ja  i 9 2 6  r.

KALENDARZ: Sobota '29-go maja Maksyma.
Niedziela 3u-go Feliksa pap.
Wschód słońca 3 49 zachód 20 6
Wscnód księżyca 22 22 zachód 5 25

*
—** BIBLJOTEKA I CZYTELNIA T C. L. W ukODZlA 

DZU. Jest otwarta:
VT śródmieścia: w rruzeum (ulica Lipowa nr. 28 i ptr.):

codziennie — z wyjątkiem niedziel i świąt — oa godziny 6-ej
do 8-mej wieczorem. Dia dzieci w środy i soboty, od go­
dziny 4-tej do 5-tcJ popołudniu.

Na Cfaetmió&kiem Przedmieściu: w kancelarii paraijalnej 
(ulica Bydgoska nr 10): w poniedziałki l czwartki, rd
godziny 4-tej do 5-tej popomonm.

W iWałeu. larpnle; w szkole w niedziele i święta po na­
bożeństwie.

—•* MUZEUM (ulica Lipowa nr. 28) jest otwarte w środy 
ł soboty, od godziny 12-teJ do 2-ej w południe, w uiedzielę 
Więta od godziny 11—tej do 1-e) w południe.

—»* ’rEATR MIEJSKI. Dziś w sobotę z powodu próby 
generalnej sztuki Gabrieli Zapolskiej „Małka Szwarzenkopf” 
— teatr zamknięty.

W niedzielę popołudniu o godzinie 4,30 ukaże się po raz 
ostatni arcywesoła farsa w 3 aktach p. t.: .PAN! PREZE- 
SOWA’\  wzbudzająca na widowni wybuchy śmiechu i rzęsi­
ste oklasi dzięki nadzwyczajnym sytuacjom i dowcipom. W 
komedii tej bierze udział cały zespół.

W niedzielę wieczór o godzinie 8,30 premiera £ucycieka- 
we; sztuki Gabrjeli Zapolskiej p. t.: „MAŁKA SŻWARCEN- 
KOPF“. Niesłychanie ciekawe tło sztuki malujące, życie u- 
bogiej warstwy ludności żydowskiej, charakterystyczne stro­
je, obyczaje, śpiewy i tańce wzbudzają sime zainteresowanie 
widzów, dzięki czemu znakomita ta sztuka utrzymywała się 
zawsze przez długi czas na repertuarze — gdziekolwiek ją 
wystawiano. Nic więc dziwnego, że obiegi* tryumfalnie 
wszystkie sceny polskie, przysparzając genialnej autorce nie­
mało s‘awy. _

,W roli tytułowej wystąpi p. Szczęsna - Wiesławska, a 
rócz niej biorą udział panie: Fiszerówna, Opolska, 'Elertowi- 
tOwa oraz nowo pozyskana dla naszej sceny artystka scen 

wltezawskich i krakowskich p. Helena Święcicka, — oraz pa­
nowie: Szs ‘ański, Chmurkowski, Dąbrowski (reżyser sztuki), 
Kamiński, r anek, Łodzińshi i Rendx>sz. Będzie to zarazem 
gośonny wy^ep p. Karola Bendy, który pizygotwując jedno-' 
cześnh „hantieffi wystąpi narazie w swej znanej roli „Joj- 
nego

—“  KINO ORZEŁ. „Midinetka" I „Na szczyt świata" 
(wyprawa na Mont Everest).

-  •* KINO APOLLO. „Czarny anioł’* 1 „Bohater panny 
Mary" oraz 2 małe komedje.

—**. NOCNE DYŻURY APTEK. Od 22 do 29 maja apteka 
„Pod Lwem“, ul. Pańska 22, telefon 40.

—** PROGRAM WALNEGO ZJAZDU DELEGATÓW
Stowarzyszeń Młodzieży Męskiej z Pomorza, który się odbę­
dzie w niedzielę, dnia 30-go maja br. w Grudziądzu.

O godz. 8-ej rano — zbiórka w Gimnazjum Matematycz­
no - Przyrodniczem przy ul. SienKiewicza, o goaz. 8,30 rano 
wymarsz do kościoła faraego, o godz. 9-tej —' nabożeństwo. 
O godzinie 10-tej pochód na Plac 23-go Stocznia, złażenie 
wieńca na grobie Nieznanego Żołnierza, przemowa i defilada. 
O g dżinie 11-tej w południe otwarcie Zjazdu. O godz. 18-tej 
koncert z urozmaiceniami w Ogroazie Palacmyym Przy ulicy 
Strzeleckiej.

Z l-tatru.

Madame ?nmpadour.
Operetka w 3 aktach Leo Falla.

Niesamowite zdarzenia, jakie często zjawiały się 
na dworze frar {suskim, gdzie za czasów Bounbonóiw 
najrozmaitsze mijpj lub więcej piękne markizy czy 
księżne żłobiły łożysko prądowi spraw państwowych, 
a za czasów „małego kaprala" pierwsza lepsza „mada­
me sans gene" dochodziła niezasłużonych zaszczytów, 
a niemal każdy żołnierz nosiił w tornistrze buławę 
marszałka, ba! nawet księstwo udzielne — zdarzenia 
te, splotły legendę, jeszcze po dziś dżień ciekawą i po­
nętną.

P. Leo Fali, wybrał chwilę może najbardziej przy­
krą ala flis torji panowania Bouirbonów, upodobał so­
bie czasy ekscentrycznych rządów markizy de Poim- 
padoiur. 1

Niestety ograniczona z góry ilość wierszy w re­
cenzji nie pozwala nam na doi ładniejsze omówienie 
czasów i rządów — pięknej markizy. A r,resztą — cóż 
to kogo obchodzić może. Była, przeszła, po niej na­
stały inne i tak ciągle w  kółko. „Temprra mutSfiitur 
i z czasem role nieoficjalnych władczyń kraju, objęły 
różne „królowe" przedmieścia i kochanki bulwarów,

Pomysł p. Falla był szczęśliwy — niestety wyko­
nanie nie ze wszystldem dopisało. Po pierwsze za­
wiódł się na librecię. Spółka E. Welisch i R, Schan-

i handel
—** ROZKŁAD JAZDY ważny od 15 maja 1926 r.

O d c h o d z ą :
Do Jabłonowa — Brodnicy — Działdowa — (W -rszawy): 

0.51 P — 1.4C -  2.53* — 8.15 -  13.15 — 1613 -  19.50.
Dc Lauicowic — (Bydgoszczy — Poznania — Chojnice — 

Gdańska): 3.29* — 3.44 — 5.40 P — 7.13 — 10.40 — 13.25** — 
16.19 — 20.10 — 23.35.

Do Torunia — (Poznania): 0.47 — 5.35 -8 ,55  — 16.25— 19.20. 
Co Gardej!—Łasina: 5.36 — 16 26 — 19.20,
Dc Radzyna (bezpośrednio przez Mełno): 9.20 — 17.

P r z y c h o d z ą :
Z Jabłonowa — B.odnicy — Działdowa — (Warszawy): 

3.15* — 3.34 — 5.30P -  3.58 — 10.24;— 1J.07 — 22.10.
Z  Laskowic — (Bvagoszczy —: Poznania — Chojnice — 

Gdańska: 0.42P — 1.25 — 2.43 — L39 -  8.49 — 12.52 — 16.08
— 19.14 -  22.19.

Z Torunia — (Poznania): 2.24 — 7.43 — 13.08 — 16.07
— 18,39.

Z Gardeji — Łasina: 8.09 — 13C7 — 22.02.
Z Radzyna (bezpośrednio przez Aiefnoj: 11.48 — 19.13, 
P — pospieszny, —* * sezonowy ud 15 czerwca przez 

Gdańsk — Gdynie — Puck na Kel; — ** tylko do Laskowic.

—** EGZAMIN W STĘPY na I. kurs seminarium mogą 
zdawać chłopcy odpowiednio przygotowani we wieku od lat 
14 do 18, o ile mają chęć do zawodu nauczycielskiego. Do 
dnia I5-go czerwca Dyiekcja Państwowego Seminarium Na­
uczycielskiego w Grudziądzu przyjmuje podania z prośbą o 
dopuszczenie do egzaminu wstępnego Kandydatom zamiej­
scowym zapewnia się pomieszczenie i wyżywienie w zakła- 

’ dzie za skromną opłatą. Wszelkie informacje udziela się w 
kancelarii seminarium przy ulicy Lipowej 2-12 codziennie od 
3—4 popoł.

Dyrektor Seminarium: (—) ks. Pełka.
—** CZĘSTOCHOWA, WIELICZKA KRAKÓW! Piel- 

srzymka i wycieczka mężczyzn i chłopców (od lat 14), zapo­
wiedziana na 26 — 30 czerwca 1926 r., organizuje się da­
lej. Termin zgłoszeń i wpłat został przesunięty. Najpóźniej 
do środy, 9-go czerwca br. należy się zgłosić p. adr. „Robot­
nik" — Poznań, Św. Marcina 69 II i wysłać h4 z’. Własny 
pociąg na 50 conajmriiej uczestników. Dobre noclegi w Czę­
stochowie i Krakowie zapewnione. Liczne urozmaicenia. Po­
lecamy wykorzystać tirlopy, by zwiedzić pamiątki religijne i 
narodowe. Sekretarjat Generalny Związku Kat. To w. Ro­
botników Polskich służy chętnie informacjami; prosimy załą­
czyć znaczek na odpowiedź. Zwracamy uwagę na szczegó­
łowy program, jaki podają plakaty, rozesłane do wszystkich 
parafij.

Ks. Czesław Michałowicz, sekr. gen.
- * *  DYREKCJA SZKOL*7 HANDLOWEJ wzywa rodzi­

ców, którzy dotychczas nie zasiągnęli informacji o postępach 
i zachowaniu się uczniów i uczennic szkoły, ażeby we wła­
snym interesie zgłosili się do dyrekcji szkoły (Klasztorna 5) 
do dnia 1-go czerwca br., w godzinach ud 10—12 rano 

Dyrekcja szkoły.

—1** Z KANCELARJ1 PARAFJALNEJ, W czwartek ob­
chodzimy uroczystość Bożego Ciała. W środę wieczorem o 
godzinie 8-mej be aa we Farze uroczyste nieszpory z wy­
stawieniem Najświętszego Sakramentu. Msze św. w Boże 
Ciało odprawi się o godzinie 6-tej, 7-mej, i 8-mej. Nabożeń­
stwo dla dzieci będzie kwadrans przed 9-tą. Suma uroczysta 
rozpocznie się o godzinie 9%. Po sumie wyruszy procesja 
i posuwać się będzie przez Rynek, następnie ulfcarm: Pańską, 
Klasztorną, 3 Maja, Sienkiewicza i Mickiewicza na Rynek. Oł­
tarze ustawione będą przy kościele Ducha Św., przed domem 
p. Wałęsy, przy wylocie ul. 3 Maja na Plac 23 Stycznia, przy 
narożniku ul. Sienkiewicza i Mickiewicza i ńa Rynku przed 
Domem Towarowym firmy W, Korzeniewski T. A. Tu za­
kończy się uroczysta procesja odśpiewaniem Te Dernn i udzie­
leniem ostatniego błogosławieństwa. Wszyscy wierni, oraz 
szkoły i organizacje pozostaną na Rynku, śpiewając: „Cnwała 
i dziękczynienie" a Bractwa oraz delegacje władz 1 urzędów 
odprowadzą Najśw. Sakiament do Fary. Nad porządkiem 
czuwać będzie Policja Państwowa i Straż Ogniowa, których 
wskazówkom i zarządzeniom bezwzględnie puddać się należy.

zer nie wydobyła z team tu tych wszystkich danych, ja­
kie rzucały się wyraźnie w oczy i jakie można było 
doskonale wyzyskać. Zrażony tein kompozytor doro­
bi! do tekstu muzykę zupełnie nienadizwycizajną, nudną, 
pozbawioną wdzięcznych merodyj i wesołości. Znamy 
inne donre operetki Falla, „Madame Pompadlour" jakoś 
mu się nie udała.

Zdolny reżyser jednak, potrafi nawet z najgorszej 
sztuki, uczynić przedstawienie cieką-wem i miłem Po­
trzebna jest dio- tego i utyna, pewna doza inteligencji, po 
myslowość, fantazja, sp-ryt i spostrzegawczość scenicz­
na, no i przedewszystkieiiii — współdziałanie os-ób, w y­
stępujących w danej sztuce.

Nieraz już na t-em miejscu podtoosFiśmy .aidżwy- 
czajne waio-ry reżyserskie p. Zdlzito wi eokiegu. Umiejęt- 
nem wystawienim operetek „Dama w  gronostajach" i 
„Wesoła wdówka", jeszcze bardziej utwierdzi!} nas p. 
Z. w przekonaniu o swoich zdolności?,oh reżyserskich. 
To też nie wierny i dziwimy się, dlaczego wystawienie 
„Madame Pompadour" nie stało nawet na średnim po­
ziomie, wyczynków reżyserskich. Kiombietny brak ja­
kich koi wiek wesołych i zręcznych fragmentów, prze­
wlekłość i ze powolny bieg ak< ji, szczupłość występów 
baieitu i wogóle tańców, nasuwały wtszy stkim niemiłe 
domysły, że coś widocznie psuje się w  talk dotychczas 
u nas sympatycznie ocenianej i wSdUanej operetce to- 
ruńiskiei.

Gały zespól również grał jakoś niechętnie, ospale, 
bez najm-niejszegc nerwu i ambicji.

Balet, który pod znakomitym kfefowrfetwem p. 
Wierzbickiego, dochodził niedawno dio szczytu swego 
powodzenia i popularności, w  ostatnich czasach wy-

gki na str. %
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Po ukończonej procesji odprawi się we Farze cicha Msza 
św dla tych, k órzy przed procesją nie mogli być na nabo­
żeństwie. W razie niepogoay będzie porządek nabożeństw 
we Farze jak w zwykłą niedzielę, uroczysta procesja zaś od- 
byłaoy się popołudniu o godzinie 3-ciej w tym samym porząd­
ku, albo w razie dalszej niepogody, w niedzielę następną, po­
południu o goozmie 3-ciej.

W czasie oktawy w dni powszednie wotywa z wysta­
wieniem Najśw. Sakrament będzie zawsze o godzinie 7.15. 
Nieszpory o gdzinie 7-mej wieczorem. W Boże Ciało nie­
szpory bęaą ó godzinie 3-ciej.

Zebrajia. W niedzielę o godzinie 4-tej odbędzie się y 
salce paiafjalnej zebranie Bractw: Św. Rocha, Michała, Św, 
Barbary, Opatrzności Boskiej i Matek Chrześcijańskich. W 
poniedziałek o godzinie 4-tej w saice parafialnej zebranie 
członków Dzieła Dzieciństwa Pana Jezusa. W poniedziałek 
o godzinit A8 zebranie Towarzystwa Czeladzi Kat. w salce 
parafialnej

—** DALSZY SPIS OFIAR na rzecz głodnych dzieci 
W kwietniu złożyli — oprócz wykazanych ooprzeonio (w nr. 
100 „Głosu Pomorskiego1’ i „nr. 100 „Weichseloost”) -ł824,73 
zł. — sędziowie niezawodowi Dr. Rutkowski, Marciniak, 
Kwaśniewski, KowalsKi, Kotoński, Dominikowsid, Bialik, No­
wak i Maks. Ruciński a 1 zł., N. N. (pozostawione w biurze 
w sądzie) 10 zł., razem 4843,73 zł.

Za kiełbasy (dla Święconego SCO,— zł.
Za bułki „ „ 580,55 zł
Za jaju. ,, „ 170, - zł.
Za bułki do śniadań dla dzieci 214,28 zl
Za mleko (marzec i kwiecień 409,20 zł,
Za kawę, cukier i cykoUę 65,30 ZŁ
woźnym szkolnym za obsługę przy

sporządzaniu śniadań 5 1 ,- zł

razem 2290,33 z l
Dochód za kwiecień: 4843,73 zł.
wydatki ns kwiecień 2290,33 zł.

pozostałość 2553,40 zł.
(Wydatki za kwiecień wyższe z powodu urządz. „Święconego")

W maju złożyli: Sterz (Bysław) dalsze 2 zł (sprostowa­
nie datkr- w miejsce uczestnictwa w balu: 5 zł. zamias* 3 zł.), 
Ad. Korezniewscy 12,50 zł.,.apt. Degćrscy 10 zł., pani .mili* 
15 zł., Klub szoferów Grudziądz 10 zł., panha Winkler 2,oO zł., 
Schramm 2,50 zł., szkoła Król. Jadwigi B 6,25 zł., sędUiOWie 
niezawodowi za posiedzenia Izby Karnej; T.,pczyńsKi, Ło­
siński, Karaszewsld, Rosiński, Jabłoński, Podwójski, Gawłow­
ski, Brzoska, Bialik, Klimek jabłoński, Stencel, Andrzejewski, 
Pufke, Brendel, Masłowski, Ruciński, Szczodruwski, Dominl- 
kowski, Czarniecki, Kotliński, W. Korzeniewski, Kujawa, Tro- 
ćha, Peikert Jabłoński, Pacoszyński, Lewandowski, Marckrfafc, 
Hancztwski, Lntobarski, Wawrzyniak, W. Knlerski, Szczo- 
drowski, Pawłowski, Żmijewski, Zieliński, Frohlich i N. N. 
po 1 zł., czysty dochód z balu (wykazany w nr. 115 „Głosu 
Pom.1’ i nr. 115 „Weichselpost") 442,51 zł., razem za maj 843,26 
zł., a łącznie z pozostałością za kwiecień 3096,66 zi. W szyst- 
kim ofiarodawcom imieniem głodnych dzieci „Bóg zapłać!"

Uprasza się uprze itr i e o dalsze datki, by umożliwić akcj-ę 
dożywianie dzieci do końca czerw’ca tj do wakacji.

Za Komitet obywatelski pomocy dla głodnych dzieci:
(—) Dr. Edmund BernecKl

—** MATURA. W tutejszem Państwowem seminarium 
nauczycielskiem złożyli maturę nast. p-p. Kazimierz Arento- 
wicz, Eugeniusz Brah, Eugenjusz Florczak, Leon Grzywacz, 
Jozef Flening, Stanisław Jeliński Franciszek Konarkowski, 
Franciszek Prenss, Józef Erzeczewski, Henryk RumlanowskL 
Franciszek Stankowski, Leon Szarafin, Józef Wierzbicki, Jan 
Zabionski, Antoni Zasada i Stefan Żbikowski. Szczęśliwym 
maturzystom złożyło kolegium profesorskie serdecznie ży­
czenia, by byli pod każdym względem dzielnymi nauczyciela­
mi i obywatelami Państwa Polskiego, Do życzeń tych przy­
łącza się redakcja „Głosu Pomorskiego".

stępuję coraz mniej. Dlaczego? Gzy strajk angielski 
iniał jakiś ziwLązek z pp. balefaniistrzami i baletnicami?,

Na czoio grających wysimąt się pnzeiilewsizystidem 
p 11 c e w i c  z. Zdolny, Mteiii-gentny 1 ogólnie łubia­
ny p I., przerzuciwszy się w tym sezonie na Dano ope­
retki (czy nie szkoda jednak talentu’3), wykazuje 
każdej sztuce coraz większe postępy. Nadlzwyczajny 
słuch rozwala mu przyswoić sobie każdą, nawet naj- 
tnudniojsza meiodjj-ę. SzCBegolnie podllneślić należy u- 
iniejetąośe cbaral loryzaCji p. I,

Panie C z e r n i a w s k a  i L e o r o w l c z  ^wosj^y, 
najwięcej życia i wesołości na scenę. P. Z d z i ł o ­
w i e c  k i  śpiewał tym razem bardlzo- słano, zupełnie 
nie tańczył i wogóle robił wrażenie chorego ozy też 
zmęczonego.

Kapitalna sylwetkę ministra policji dar p. C y b u l ­
s k i ,  który daleko lepiej cziuje się w  operetce, aniżeli 
w komedji. Król p. M a k o w s k i e g o  biyił trochę prze-; 
sza« żo wany. P. J e j  d e  — jak zwykle — pełen u* 
miaru.

Taniec meksykański (chociaż 'óytiie aobrze mógł 
się nazywać tańcem a la M. Tatrpnó), .dtańnzyial 
z wdziękiem p. M a t u s z e w s k a .

Corps de ballet odtańczył bardżo dOfblrze tanieć sty ­
lowy’.

Bardzo nifiłetrr zjawiskiem na scenie blyła aktorecz- 
ka, grając? rolę Madeieine. Niestety afiisz me wymie­
nia nazwiska.

Rówme dorbtee grali p .R o z b o r s k i  (oficer) i p. ? 
(właściciel gospody),

Dei-oracje niestaranne z wyjątkiem aktu pierwsze­
go. P. Dytmmck prowadził wzorowo chóry i orkiestrę
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gMonoBgl tytHitiowy wlświetle cyfr.
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[I*. BEŁZA OSTROWSiUEGlk
Wykończony świeżo bilaos monopolu tytuoiowego 

za' rok 1925 wykazuj? docuód t. zw bilansowy za rok 
ab;' w sum e 223.798.818 zł 34 gr, z czego do Skarbu 
państwa wpłynęło w gotówce 182.437.677 zł. Różnica 
p i p a d a  na powiększenie w roku sprawozdawczym ma 
iątku instytucji w ..postaci wzrastających stale zapasów 
surowca, nowych instalacji, budynków itd. Jeżeli zesta­
wimy podane wyżej liczby z analogicznemi cyframi za 
rok 1921, to okaże się, że przedsiębioistwo l Ot wi a  się 
szybko, przynosząc Skarbowi coraz większe zyski. W tym 
bowiem roku zysk bilansowy stanowił 161 839.815 z?, 
Jó Skarbu zaś* wpłynęło 133.767.9 12 zł.

Cbcąc aać odpowiedź na pytanie, co za te dwa 
lata ubiegłe zarobiło państwo na monopolu tytuniowym, 
jako fabrykant, trzeba od sumy zysku potrącić wszystkie 
przypadające na przedsięDiorstwo podatki, opłaty, ban­
derole, kióreby musiał zapiacić sażdy przedsiębiorca 
prywatny, Owóź po potrąceniu wszystkich tyoh kwot 
czysty zysk państwa jako fabrykanta wyraziłby się w 
sutam 32 mil zł. W r. 1924 i 50-ciu mu zł w r x&25. 
O tyle byłby mniejszy dochód państwa, gdyby przemysł 
tytoniowy pozostawał w rękach prywatnych.

Dochody monopolu stale wzrastają. W r. b. wpła­
cono do skarbu: w styczniu i 7 milj., w Sutym 18 mili., 
w marcu r8 mil., w kwietn a 19 milj. i w maju (2 de­
kady) 20 milj. zł., łączuie o2 miJj. za niespełna 5 mie 
sięcy, czyli przeciętnie 18.4 milj. miesięcznie. Biorąc 
za poastawę tę ostatnią cyfrę nietrudno obliczyć, iż 
monopol tytunrowy w r. b. przeleje do Skarbu Państwa, 
powyżej 200 milj. zł w gotówce.

Budżet państwowy na rok 1924 przewidywał z mo­
nopolu tyt. wpł.fwów zaledwie 70 milj., czyli mniejwię- 
cej połowę tej kwoty, jaka faktycznie została do Skar­
bu wpłacona. W r. ub preliminowano już z tego źródła 
162 milj. zł., ale mimo tak znacznego podskoku mono­
pol dal Więcej, wpłacając 183 mil. zl. W r. b. preli­
minarz opiewa na 200 milj. zł. Trzeba przypuszczać, 
że i tym razem zysk gotówkowy będzie wyższy. •

Zapasy surowca jak już wspomina..śmy, zwiększają 
się systematycznie, przyczem Dyrekcja monopolu duży 
usilnie do trzechletniego zapasu, który da możność 
znacznie polepszyć jakość wyrobów i zabezpieczyć na 
przyszłość jednolitość fabrykacji.

Trzeba dodać, że mimo ostrego kryzysu gospodar­
czego konsumcja tytuniu w kraju wcale się nie zmniej­
szyła, Wzrasta natomiast kosztem wyższych gatunków 
pobyt na wyroby tańsze, szczególnie zaś machorkę, 
którą monopol fabrrkuje w niebywałej dotąd ilości.

infurmaoje powyższe czerpiemy od dyrektora Mo­
nopolu tyturlowęgo p. bełza Ostrowskiego.

TANIE-TRWAŁE-ELEGa NCKIE
do u ż y t k u  c o d z i e n n e g o ,  g i m n a s t 3 rki i p l a ż y
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Znaczne odprężenie w wSelkttn przemyśle śląskim.
Węgiel w większej ilości rdzie do Gdańska i Gdyni 

celem eksportu zamorskiego. Jednakże nadal daje się 
odczuwać bralr dostatecznej ilości węglazek, pozatem 
porty w Gdańskn i Gdyni są już zatarasowane.

Skutkiem niskiego kursu złotego poczyna się opła­
cać eksport żelaza zagranicę. Organizacja je5o jest 
w toku. Stosunkowe pomyślnie przedstawia się sprawa 
wywozu cynku Idzie on w wielkich ilościach na eksport. 
Jednauże kompliktcje w Angji osłabiły eksport cynkn 
na rynki brytyjskie. Kontynuowany też jest eksport

anjKulów chemicznych. Szczególnie silnie zabiegają 
o rynki zagraniczne wytwórnie karoitu, jedna z nich 
przystąpiła nawet do międzynarodowego kartelu wytwor­
ni karbitowych z siedzibą w Paryżu.

W handlu śląskim nadal sytuacja ciężka. Operacje 
odbywają sią wyłącznie na zasadzie gotówkowej. Pocią­
ga to te konsekwencje, że z jednej strony obroty są 
minimalne, z drugiej strony przedsiębiorstwa nie są na­
rażone na skutki niewypłacalności, co poprzednio dotkli­
wie dawało się odczuwać. %

W  perspe ik  t j ły ie  p rze w ro tu .

Iniira krajowa.
— DOOKOŁA WYSTAWY WYNALAZKÓW. Na wysia- 

1 wfe^wyrialazłców, która ma sit odbyć w Warszawie w dniach
12-gu -uo -2i-go czerwca w Colosseum będą miały pierwszeń­
stwo dosyć iićztób wynalazki polskie, jednocześnie zaś prag­
nąc pobudzić polskich wynalazców do pracy jak również za­
poznać szerszą publiczność z postępami techniki i wiedzy na 
w y będzie czynne przez cały czas radio oraz będą organizo­
wane liczne konkursy.

Dla uprzyjemnienia czasu zwiedzającym na terenie wysta­
w y będzie czynne przez cały czas oraz będą organizowane li­
czi a konkursy.. ,

■' sagranśćzoą;
— TARG SKANDYNAWSKO - BAŁTYCKI W STOCK- 

HOLMIE od 14 do 20 czerwca 1926 r. Podczas tegorocznego 
Międzynarodowegc Targu w Poznaniu, byl obecny przed­
stawiciel Targu Stuckholmskiego -p. Siinonsson, który przygo- 
.cv,„ł , grunt w polskich sferach gospodarczych dla udziału 
Polski w Targu Stockholmskim, podkreślając specjalnie moż­
liwość eksportu z Polski do Skandynawii.

Wzmiankowane Targi odbędą się od 14— 20 czerwca 1926 
roku. Czar, krótki, dzielący nas od terminu otwarcia tychże 
■ie pozwala na rozwinięcie szerszej akcji zmierzającej do od­
powiedniego uwypuklenia naszej siły eksportowej na tamtej" 
szyrn rynku. Przyczyniają się do tego mi?dzy innemi także 
ostatnie wypadki polityczne.

Nie należy jednak bynajmniej lekceważyć poważnego 
rynku, jaMrh jest Skandynawia dla eksportera polskie*"?, któ­
ry «by,t mało okazy w ai? jak dotąd zainteresowania dla nasze­
go bółnociiego kierunku polityki eksportowej.

Nasz spontanicznie rozwinięty eksport węgla do krajów 
bałuckich wykazał dobitnie pojemność tamtejszego rynku dla 
łaszego tow aru, a za węglem mogłyby pójść inne surowce i 
półfabrykaty polskie, jak; skóry, przetwory hutnictwa pol­
skiego, pierze i fp, również kilimy, artystyczne wyroby lu­
dów* etc. . ■

_Tegoroczny Targ w Stockholmie daje sposobność prze- 
wysroweom i kuipcorn polskim zapoznania się bliżej z rynkiem 
'^®^S^a)yskim,!,Przycze;tn .wystawca polski korzysta z bez- 
pfuńśego transportu eksponatów z Gdańska do Stockholmu ‘i . 
i: pdwrbfeiń draż bażplątnćgo stoiska na Targu w Stockhol- 
wfe, jeżeli się rozchodzi o przemysł drobny.

Prbspekiy i warunld szczegółowe co do Taign Skrndy- 
to - Bałtyckiego w Stockholmie przejrzeć możn; w Wy-
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„Czas“ Krakowski omawiając ostatn.e zmiany w 
stosunkach polskich pisze, iż wydaje się faktem nie 
zbitym, że Marszalek Piłsudski programu finansowego 
niema. Tymczasem cale jego położenie zależy właśnie 
od tego czy zdoła on przeprowadzić jakiś racjonalny 
plan finansowy, zagoić rany na nasze ot ciele ekoncmicz- 
nem, dźwignąć nasze życie gospodarcze ustabilizować 
walutę, zrównoważyć budżet. Polska pragnie dyktatora 
finansowego rozumnego, uczciwego i wykształconego. 

Cóż mówią nazwiska ministrów rządu p. Eartla, a 
de facto p. Piłsudskiego. P. Czechowicz minister skarbu 
jest to niezwykle porządny, zacny, uczciwy człowiek, do­
skonały urzędnik, fenomenalnej pracowitości, słowem 
mający wszelkie kwalifikacje aby być stałym i wybor­

nym wiceministrem. Ale p. Czechowicz nie jest wybitną 
indywidualnością i nie dora ńa  uo kierowania całokształ­
tem polityki gospodarczej zwłaszcza w tak niesłychanie 
trudnej chwili. To też silą rzeszy właściwym kierowni­
kiem polityki gospodarczej będzie minister Gliwic.

Pismo wyraża się nadzwyczaj pochlebnie o zdolnoś­
ciach i kwaJfikacjach ministra P. i H. i uważa jego 
program wyrażony w rozmowie z korespondentem „New- 
York Times* za logiczny, jednakże wszystko zależy czy 
dyktator przycnyli się do rad swego ministra, 
mieć nadz.eję, że p. Gliwic będzie Marszałkowi 
kiemu podsuwał jedynie projekty, mogące rzecz! 
ocalić nas od nędzy i ruiny, i że Marszałek te p | 
przeforsuje,

■rĄ  —

I M  t z y s t e  bezMśrsdiiią iumnikatjs; towarom; i Rosją s iw ierk t.
Wprowadzenie tej komuuikacj. stwarza możnwość | głość przewozu bez reekspedycji na stacjach granicznych 

wysyłania towarów z Polski do Rosji i odwrotnie, za | na warunkach dostosowanych w innych komunlkacjacu 
bezpośrednimi listami przewozowymi, na-całkowitą odle- | Polsui z zagranicą.

Dalsze nraee: .m^diyaarodowej Konferencji handluwej.
L on d yn , 27. 5. K om isje m iędzynarodow ej par- ‘ 

lam entarnej Konferencji handlow ej prow adziły  d ys­
kusję nad spraw ą m iędzynarodow ego p rzelew a kapi­
tałów  ®raz zastanaw iały się  nad zn iesien iem  ograniczeń  
w h p n d u  w yw ozow ym . U chw alono rezolucję, kładącą 
n acisk  na fakt, iż  rów now aga w ym iany będzie m ogła

istnieć dopiero wtedy, gdy całkowita swoboda wymiany 
kapitałów zostanie przywróconą. Druga rezolucja 
domaga się energicznie zniesienia ograniczeń wywozu 
celem przywrócenia warunków normalnych w handlu 
międzynarodo wym.

Giełda #Iea!ęlaa.
Warszawa, 28 maja.

w a l u t y .

Doi. St. Zjedn.

Doiary StaaOw Zjed. 
Floreny holenderskie 
Franki belgijskie . . 
Franki francuside . . 
Franki szwajcarskie . 
Funty angielskie . . 
Korony austriackie . 
Korony czeskie . . .

Tranz akcje Sprzedaż
11,00 ' 41,0272
DEWIZY.

Kupno
1G,37V;

lO.S750
441.85

36.11
212.87
53.48

105.42
32.57

Zloty w dniu 38 m aja 192C r.
G d a ń s k  zloty 45.19 — 45.31, przekaz ua W ar­

szawę 44 64 — 4 4.76, 3 e r l i n  złoty 36.56 — 36.94 
przekaz na Warszawę Poznań lub Katowice 36.40 — 
36.60, C z e r n i o w c e  przekaz na Warszawę 23.5C, 
B u k a r e s z l  przekaz na Warszawę 24,00, R y g a  
przekaz na Warszawę 56. Z u r y c h przekaz na Warsza­
wę 46.00, L o n d y n  przekaz na Warszawę 50.00, N.- 
J o r k przekaz na Warszawę 9.00 B u d a p e s z t  złoty 
6150 — Sł50, P r a g a  zloty 291 -  294, przekaz na 
Warszawę .27 91/ , . — $$$»< W le d e -ć  yłotj 61.20 —• 
62.20, przekaz na Warszawę 6L.30 -r., 01,80.

Ostatnie knira ttlełunem.
Vv ? r sza w v, 29. S. 9-łt - -

ŁOfowany do}«r KOłden 2.18—2.1^

Giełda towarowa.
' 'i ZLEHiOI LODY,

FOŻNAN, 28. 5. Uiz.  not. aa 100 kg fr. stacja za­
ładowania ładunki wagonowe, dostawa natychmiastowa. 
Żyto 35 -36, pszenica 55.50—57.50, jęczmień brow. 3 4 —36, 
owies 38 — 4o, mąka żytnia 65 proc. łąuznie z workiem 
Standardowa 53,75, 70 proc. 52.25, pszenna 65 proc. 82.50 
—83.50. otreoy żytn:e 2 8 —28, ziemniaki jadalni 4.-30, fabr. 
4.ÓC. Usposobienie niejednolite.

■ ■"    - ■*['*&#» -yj
f fiW iLN O . 28. 5. Notowan:a w detalu za 1 kg. P sze­

nica 0.49 0.45, żyto 0 .37—0.40, jęczmień 0.37—0.40, owies
0 .40- 0.42 (dobr. gat.), 0.37—C.39 (sredn. gat.), gryka 0. )8 
—0.40, g-ocń polny b idy 0.55 -0.60, 'otręby pszeuna 0.3O 
—0.32, żytnie 0.26—0.29.

WARSZAWA, 28. 5. Notowania na Giełdzie Zbożo- 
wo-Tówarowej zs 100 kg, franco stacja Warszawa, Uspo­
sobienie wyczekujące. Transakcji me było. Cena orjen- 
tacyjna pszenicy od 58 do 60 zł. J

GRUDZIĄDZ, 28. 5. Rolnik Spółdzieluia Rolniczo- 
Handlowa notuje za 10C kg. loco stacja załad : Zyto 37
—3£, pszenicę 55—58, jęczmień brow, SE—35, owies 33— 
4(J Na rynku zbożowym, podaż min imama, płacono za 
1.00 kg. loco magazyny Grudziądz; żyto 3 7 —88, pszenicy 
55.50—58.50, jęczmień brow. 33—35, owies 3 8 -4 0 . Ten­
dencja _stała.

GDAŃSK, 28, 5. Notowania nieur*. ziemiopio.dów * 
F'szenica 13 75 żyto 8.75—9.30, jęczmień pastewny 8.50— 
8.75, browarowy 8.75—9.10, owie 8.75 —9.60gruch drubny 
)(■— 12.50, ^jctoria 15.20, ospa żytnia 6.75—0.88 pszenaa 

Mąka i»miauł
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L isty  poznańskie.
Cenzura prew encyjna w Poznaniu* — „Nsech żyje  Pulska'4, hasfjm  
antypaństwowemu — Cenzura rosyjska też nie pezw eiilaky sia-nie* — 
Zam iast cenzury i . * konfiskaty* — f^ina znów otw arły sw e podw oje * * *

Jubi^ufz A. Dworzaczka. — „2yw ila“*
Poznań, 25 maja. 

Centura prewencyjna została zniesiona z rozporzą 
dzema p. wojewody z dniem 24 bm. Ustała więc jakaś 
plątanina biurokratyczno - formalistyczna, w której jak 
się zdaje, nikt nie wiedział, o co właściwie chodzi, co 
należy wykreślać, a co puszczać, — słowem, no co wła­
ściwie i z jakim zakresem działania instytucja ta  istnieje?

Więc np., zaraz po wprowadzeniu obowiązsu uprze­
dniego meldowania w "biurze policji każdego druku, cen­
zura z doaatku nadzwyczajnego „Gazety Powszechnej" 
wykreśla przedewszystkiem hasło końcowe: „Niech żyje 
Polska", co świadczy już o nadzwyczaj daleko idącem 
zamieszaniu pojąć panów cenzorów, nie zdających sobie 
sprawy z tego, źe przecież w chwilach największego 
nawet zamętu, okrzyk, wzniesiony na cześć państwa, 
może i powinien być uważanym li tylko za dowód naj­
zupełniejszego lojalizmu. . .

Zaraz po zniesieniu cenzury, pisma miejscowe, rzecz 
prosta, inaczej przemówiły, aczkolwiek i przedtem mo­
żna było napisać wszystko, co się chciało. A le... prze­
mówiły i władze administracyjne, konfiskując w dniu 27 
bm. trzy gazety prawicowe, a mianowicie: „Dziennik 
P^znańaki", „Kurjer Poznański" i „Gazetę Powszechną" 
za wydrukowanie odezwy „Komitetu Obrony Państwa", 
domagającej się odbycia Zgromadzenia Narodowego poza 
Warszawą, gdyż w stolicy niemożliwem jest zachowan;e 
pełnej swobody w w ystaran iu  'kandydatur, jej omawia­
niu i przeprowadzeniu wyborów.

Ale dość już o polityce . . .  Przejdźmy do sztuki. , .  
Zacznijmy od tego, co dziś najbardztoj sztukę imi­

tuje, t. j. ud kin. Zatarg tedy z magistratem zakończył 
się. Przebieg był taki: M agistrat pobierał 75%  od 
docnodu brutto, co Jakoby doprowadzało przedsiębiorstwa 
kinematograficzne do ruiny. Domagano się zniżki i zwy­
czajem i tartym ogłoszono strajk, czyli: zawieszono 
widowiska. .-“Walka mocno nierówna,

Magistrat, tracił eo prawda wie!6, nawet bardzo 
wiele w podatkach, jakie dotychczas zbierał, ale osta­
tecznie nie zbankrutował. Imprezy zaś kinowe ostatca-

«
“ y (o ile nie posiadały większych zasobów. Ma- 

;anroponował obniżenie podatku do 60°/0 na 00 
zątkowo nie zgodziły się, ale prędko zmieuiły 
iko i już od kilka dni „teatry" te funkcjonują 
m ciągu.

ro magistrat wszedł jednak na drogę ustępstw, 
ardzo do życzenia, aby przy tej sposobności po­

starał się i o wywieranie pewnych wpływów na reper­
tuar filmowy, oparty przeważnie na dwóch pierwiastkach, a 
mianowicie: pornografji i kryminalistyce.- Kokota,zdra­
dy małżeńskie, uwodzeme, nagości, oezustwa, morderstwa,

włamania etc., etc. to w ogromnej większości obrazów 
wyświetlanych, temat zasadniczy.

Eyłoby np. bardzo poważnym krokiem w kierunku 
nzdrowotmenia stosunków kinowych, jeśliby magistrat, 
jeszcze bardziej np., do 40%  obniżył podatek, ale. tylko 
dla kin, które zgodzą się poddać swe obrazy cenzurze 
upizedniej, złożonej z przedstawicieli społeczeństwa i 
gwarantujące) tym sposobem zdrowy pokarm duchowy dla 
najszerszych warstw. Zdaje się że tego rodzaju posta­
wienie sprawy nie napotkałoby na żadne specjalne tru ­
dności.

Właśnie w dniu wybuchu buntu warszawskiego wy­
padł jubitousst zasłużonego działacza na polu muzycznem 
i śpiewackim, dyrektora chórów opery poznańskiej, p. 
Alojzego Dworczaczka, Na dzień len wystawiono po 
raz pierwszy wogóie operę, kompozycji Jubilata, p. t. 
„Zywila". Treść osnuta na legendzie Mickiewicza l u ­
strowana jest muzyką nadzwyczajnie melodyjną, której 
zwolennicy modernistycznych dyssonansów na ogól nie 
uznają i uważają ją  za przebrzmiałą, — za „staroświeez- 
czyznę", winną spoczywać gdzieś na dnie wyszłych z obie­
gu rupieci. A jednak piękna melodia ostatecznie wszy­
stko zwycięża i przeżyje wszelkie modernistyczne absurdy 
i pomysły tak samo, jak i malarstwo w znacznej juz 
części wyzbyło i wyzbywa się ewydh pseudo-artystycznych 
„wyzwalań się z powijaków konwenansu", etc. Przy 
ogromnej śpiewności najmniejszych nawet ustępów, przy 
żywem rempie, zarówno w muzyce, jak i w akcji sceni­
cznej, „Zywila" może rachować na znaczne powodzenie, 
tern bardziej, źe jest utworem oryginalnym, bez żadnego 
posiłkowania się motywami kompozytorów innych. Arty­
ści, występujący w tej operze duże, wartości muzycznej, 
wywiązali się z zadania jaknąjlepiej, a zwłaszcza pp. 
Fedyczkowska w roli tytułowej, Fontanówua, Lenczewska, 
Perkowicz, Urbanowicz, etc,.' j

P. Dworząoseky Czech z urodzenia i początkowych 
nauk, przybył do Polski w 12 roku życia i tak zżył się 
z nią, że Polskę uważa za swą drugą Ojczyznę. Tu 
ukończył konserwatorjurn muzyczne warszawskie, puczem 
pracował kolejno w orkiestrze opery warszawskiej, po­
tem długie lata w Łodzi, jako dyrektor „Lutni" i or­
ganizator życia muzycznego polskiego, a wreszcie, po 
kilkuletniej przymusowej tułaczce po Rosji w czasie woj­
ny, osiadł w Poznaniu, gdzie z ogromnym sukcesem 
prowadzi chóry operowe. Szczere, serdeczne owacje, 
jakie rnu zgotowano w czasie premjery jego utworu, 
jako w dzień 35-lecia pracy zawodowej, mnóstwo kwia­
tów i ogromna liczba gratulauyj były nagrodą cichej, 
ale bardzo pożytecznej pracy syna Czech, który jaknaj- 
ściślej z Polską się zesnolił. Yir.

OIHHHfari&OMZA
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WiELKi ZLOTY MEOAL PŚMSTWOWY
ot.-z,ymała f-a U . J S a k o H  :
z Kruszwicy na wystawie Spożyw­
czej w Warszawie za niezrównane

WINA .KRAJOWE
i nr Żą*iać 'KS-.cgdaieJ

Konieczność „wymości polskie!.
f a ł s z e  p  b e r g e r a  o  p o ł o ż e n iu  s z k o l - ~

N1CTWA POLSKIEGO NA ŚL 4.SKU OPOLSSGM.
W  ubiegłą sobotę odbył się w! Berlinie zjazd orga­

nizacji „Vereinigte Yerbande Heimattreuer Olbersefale-

sier“. W  zjeździć brali udział f/rżęffśtawicielp licznych 
innych organizacji, oraz przedisitawtoiele pząldiu.

Specjalne światło na charakter zjazdu rzlulcała o- 
becność przedstawicielu „Hematlbunidu Deutscher in 
BnotaiiDeirg", a więc Niemców z  Polski, omalz przedstawi­
cieli Niemców zagranicznych.

W śród licznych wygłoszonych mlóiwi na szlei&ególną 
uWagę zasługuje przemówienie wiceprezydenta T'e;iiencji

opolskiej p. Bergera, który mójw® o polityce mniejsze • 
śdorwej Prus.

Treść m ów y, p. Bergera., obliczonej widheznie aa 
zatuszowanie panującego na Siąsku Opolskim: systemu 
upośledzenia i ge:rmanimacji brzmiała następująco: „Pol1-' 
sfea mnieljsziość w Prusach posiada wisteystkię prawe 
wplniościoiwe. Przygotowanie ojbiecnych prąw) dila 
mniiejlszości leż&iłlo w: zamiarze rządu pruskiego jluż od. 
r, 1918. Ptzcdwtojeinuy wzrost polSkoścp na Śląsku O- 
poisiklim cofa się. Równe obchodzenie się, r owme (pra­
wa, równe zabezpieczenie, rólwna ochrona języka, życic 
i wiolmoślnr.. to su najwyższe ziasady p n w a  mniejsze ■ 
ściowego K1 óre stosują Nliemfcy. W polityce mruejszo- 
ścilowiej szczególnie ważlną jest sprawa szkoły, Pol­
skich szkół średnich i wyższych niema n(a Śląsku Oipoi • 
skśm. Polscy rodzice życzą sobie nauki języka nie­
mieckiego i polskiego. Nie życzą sioidie jieaniak szkól 
mniejlsizuśiuioiwylch. PrzywÓldiciamiil ruChn polskiego na 
Śląsku Ojppfekim nie są Górnoślązacy. Pbllska dotych­
czas nie stosuje wzajemności. To też tern głośnie, trze­
ba się dbmiagiać, ażeby Pbilska nareszcie wyipęfaiła to, 
Co Niemcy od dawna spełniły".

„Oby powyższego zadania •— dodaje „DZiennia, 
BelrlliMSki1' od siebie — nile pottrzieyolwlał żałować, p. Ber­
ger. Gdy bowiem Polska zalnerze się do zastosowania 
wteujmniości tego, clo istntóje na Śląsku Gpofekim, to 
szkobiictwO' niemieckie w  Wbjewóldzitwie1 Śląskiem frę­
dzli takim slamym obrazem nędzy § fiozipialcizy, jak szkoi- 
nlicitwc, polskie na Śląsku Opolskim;.

W ymknęły się p. BergCroiwli' nieopatrzne dila intere­
sów niemczyzny słowa, które wypadnie1 nam pioanre- 
śhć często z teĘsfekiem: „Trzeba się . domagać, alby Pol­
ska wreszcie wypełniła to. co Niemcy ołd dawna-, speł­
niły".

Tak, trzebalby Niemców wi Polsce poddać takiej 
tresurze poil;oimza!cyjnej i takiemu uciskowi gospodar­
czemu, jajdm to metodom po,Jielgają Polacy w| Niem­
c z e ć , a wbiwczals p.. Bebger i jemu poidloblni pirzeisitana 
sypać w oczy piaskiem trazesióiw o ,,praw!ach wolno­
ści", z jakich rzekome korzystają Paracy w Nioniczwh.

Włashiit coraz1 bardziej uwydatnia się pod-^ebia 
„wzajemności" zie strony Jttomski. i

Zaaje .się, że dopiero wtów czas Niemcy zalcZlną po­
ważnie zastanawiać się nad konieajnośHą zmiany do­
tychczasowego systemu upośledzenila' i germanizacji, 
stosowanego wobec mniejszości polskiej".

WYBUCH NA 0KRĘ3BE
Londyn, 27. 5. U w ybrzeży GUiany anielskiej, na 

parowcu „Lssoąuibo", nastąpiła eksplozja, skutkiem 
której 7 osólb zostało zabitych a 30 rdmnych.

W ANGLJI GORĄCO JAK WE FRANCJI
Londyn, 27. 5. Podoblnie jak we Francji, parauję 

w  południowej Anglji nielziwyikły upał. Temperatura 
wynosiła dzliś 78 stopni' f?ahrenineita wi cieniu.

LEVCADfO HAERN.

Dyplomacji.
Elgztkucja miała się ofdbyć w; ogrodzie jasziiki*), 

w obec czego przyptowaidkono tu dolinkwenta ii kaza­
no mu uklęknąć na miejSscu, wysypanem piaskiem i 
Przemętem przez tobi-issi. albo też stopnie takie, jak 
je dziś jeszcze możecie uijlrzeć wi tak zwanym „pejzażo­
w ym  ogrodziie" japo.dskim. Ręce jego związane były 
na plecach, Dtoofzanie przynieśli wmdę w kubłach 
i -.ełne żwiru worki na ryż. Temi workami obstawio­
no klęczącego tak, że nie mógł się ruszyć. Przyszedł 
nam i przwgiadał się przygotowaniem. Uznał je za za- 

iwalniające i nie robił żaduegOi ząirzutn1.
; Naraz skazaniec krzyknął w  jego stronę:

— Czcigodny panie, występku, który popełniłem, 
AlAj dopuśotem się rozmyślnie. Winą była tu tyłku mo-

. j wielka głupota. Urodzitem silę głupot m wskutek 
; .« !  Karny ^ W o b e c  czego nie mągłern uniknąć omy- 

Jednakże zabić czh)wieka za to tylko, że był głu- 
i, jest grzechemi, za który musi przyjść kara. Wiedż- 

rież tedy, że jeżeli mmię zabijecie, zostanę z pewnością 
pomszczony — ponieważ w y sami budzicie we mnie 
pragnienie zemstty. Zło za zito. . .

Jeżeli ktoś ma być zabity w  stanie silnego uczucia 
zem sty, dluoh jego może mieć siłę zemszczenia się na 
zabójcy.

c amuraj wiedział o tem.
Giatetgo odpowiedział bardzo uprzejmie, ntunal 

pieisZCZotliyńe.
— Musimy pozwolić wam straszyć nas, ile wam sie 

rylko' zechce — po śmierci, rm dho jednakże uwierzyć, 
abyście istotnie moigJł urzeczywistnić to, co zamierza­

*) Willi.
**) Przezti ~.o*ęute.

cie. C|zy nie chcielibyście Spirólnojwać dać nalm jakiś 
dowód1 swego wlełkiego posiuanow^ienia — po1 ucięciu 
wam głowy?

— Śifanowczo dam — odtpowieldzial skazaniec.
— Doskonale! — rzekł Samuraj, dobywając swej 

długiej szaJbli1 — w tej chwiili was zetnę. Najprzećiw, 
was znajduje się stopień. Spróbujcie go Ugryźć, kieldly 
wam utnę głowę. Jeśli wasz rozgniewam, dnlch po­
trafi wam do tego dopomóc, niektórzy z, najsi może się 
z le k n a ... Czy spróbujecie ugryźć kamlień?

— Ugryzę! — wykrzyknął człowiek w  wielkim 
gniewie. Ugryzę z pewnością. Ugryzę. — ’

B'iysk, śwfflst szalbli, głuche uderzenie: skrępowane 
ciało pochyliłlo się nald workami ze żlwiiremi, dwie stulgi 
krvd trysnęły z kajrku,  ̂ głiowa ipotoczyła sie po> pfia- 
sku. Toczyła się ciężko ku sitlolpniiowt, a potelm), sko­
czywszy naraz, chwyciła się zębami jego górnego brlze- 
gu, roZpaczlliWfe wisiała tak przez .chwilę, aż opadła 
bezsilna.

Nilkt nie odieZwał się an | sto wiem, ale dworzanie z;e 
zgrozą przyglądali się swewlu panu. On jednak zu­
pełnie nie był ten?1 zmieszany Dodał tylko szablę naj­
bliższemu słudZe, który wiodą z drewnianego wiadra 
oblał kilkakrotnie klingę óld rękojeści aż po, ostrze, a 
potem kilkakrotnie w ytatr! ją starannie arkuszami mięk­
kiego papieru. I tak skończ? W  się ceremoniialna treść 
historji. . ; , ■ tj ; u  >, :

Óid logu czasu pirzez kilka miesięcy dworzanie i 
służba żyffi wl bezustannym strachu najazdu Jluoha. Nikt 
z n®ch nie wątp®, żei obiecania ziemuta nadejść musi zaś 
nieusrajaca trwioga powWdowała, że słyszeli i widzieli 
więcej niż było. Zaczęli się bać świstu wiatru1 wl bam­
busowych krzakach, a nrw et migani? cfiemów w  ogro­
dzie. Wreszcie, naradżiWłszy snę wspólnie, postano­
w i! poprosić swego pana. aby dla nspokolento mści­
wego ducha, zamówił żałobne nabożeństwo.

— To zupełnie zty-eccne — odpo-wiedział Samuraj,

kiedy najwyższy dworzanin przyszedł rnu to zamelldfc - 
wać — nie przeczę, że piragriilenre zemsty cztowieka 
umierającego mpże słusznie dać podstawy dioi obaw, 
w tym wypadku jednakże niema się czego lękać.

Dwoirzanin spojrzał na siwego P^ua pytająco, lecz 
nie śmiał spytać o wyjaśimeniie.

— O, przyczyna jest zulpełnit prosta! — oświad­
czył Samuraj, oagaldując- jego wątpliwości.

— Nieibezpfcozne mogło być tylko osfaitnie ptuStano- 
wieiiie tego draba, zaś ja, zażąldawlsZy, _ alby mi dał 
jakiś znak, odwiodłem .iego myśil odl pragnienia zemsty. 
Umarł z niezłemnem postamowieniem, że uigvyzle ka­
mienny stopień. Tego dbtóouał, leCZ nic więee0 zrobić 
nie może. O wszystkiem innem musiał żapOlmraeć. 
wobec tego mjożeue spać spekojnie.

I istotnie, zcięty nikogo nifc niepoikoiri.
Nie stało sie nic.

Zbyt m ato
zwracamy uwagę na codzienny nasz na­
pój, jego wartość pożyw ią i jego części 

suładowe!
Kto chce być sumiennym wobec samego sie­
bie i rodziny, winien odtąd używać tylko

K itlu  e m e ra  Kaw ? s lo ń o w a  t o i p p a l
Zalecaną przez tysiące tokarzy. 5944
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— ** ŚWIĘTO 18 PUŁKU UŁANÓW POMORSKICH. W
z wiązka z przypadającym w dniu dzisiejszym świętem puł­
ków em 18 pułku ułanów Pomorskich, dnia 28-go bm. odbyły 
się:

O godzinę 9-teJ rano w kościele garnizonowym msza ża­
łobna za poległych w bojach 1919—1920 roku oficei ów i sze­
regowych pułku, po kroi ej w koszarach na Cytadeli porucznik 
Uilewicz wygłosił do wszystkich ułanów krótkie orzemówie- 
nie o historii i tradycji pułku.

O godzinie l(Wej doroczne zebmnie Koła Oficerów Re­
zerwy Ułanów Pomorskich.

Popołudniu na pułkowym placu ćwiczeń zawody spor­
towe i lekkoatletyczne ułanów, którzy w różnych ćwicze­
niach, a w szczególności w brawurowej jeździe i woltyżerce 
mieli możność wykazania rezultatów swej niedługiej, lecz 
owocnej pracy.

W diiiu dzioiejszym, łako w dniu właściwego święta od­
będzie się uroczysta msza św. w kościele garnizonowym o 
godzinie 11,30, następnie w koszarach na Cytadeli obiad żoł­
nierski a popołudniu o godzinie 15,30 konkursy hippiczne 
oficerów i zawody konne poao-ficerow na placu za Cytadelą.

Jutro W niedzielę, o godzinie 15-tej na tym samym placu 
— dalszy ciąg konkursów i zawodów konnych.

—** KOMUNIKAT POM. TOW. OP. NAD DZIEĆMI. Pro­
simy poszczegome osoby, dyrektorów faoryk, prezesów To­
warzystw, które otrzymały listy składkowe na cele kolonji 
uczniczej w Gdyni o zwrot list wraz z aatkamf do dnia 1-go 
czerwca do naszego biura Pom. Tow. Opieki nad Dziećmi od­
dział w Grudziądzu, Kościelna 15, od 11—1 w południe mb 
przez pocztę. Zarząd.

—** PODZIĘKOWANIE. Składam serdeczne podzięko­
wanie wszystkim, którzy ułatwili nam zorganizowanie kwesty, 
ulicznej na wysyłkę dżiecl biednych do Gdyni. Zbiórka przy­
niosła czystego dochodu 408 zł. 21 gr.

Dziękuję p. apt. Stenclowi, p. K. Wolskiemu, p. Szym- 
kowi i p. Paczkowskiemu za bezinteresowne wypożyczenie 
koni. Zespołowi Teatru Miejskiego za Kwestę uliczną w kost­
iumach, V. Drużynie Harcerskiej i wszystkim niestrudzonym 
pp. Kwestarkom. W szczególności pp. nauczycielkom gim­
nazjum żeńskiego: p. Floch, p. Kisielewskiej, p, Tramp-lerów- 
nej. Ks. Blericq’owi i ks. Klumderowi za zorganizowanie kwe­
sty na przedmieściach.

{—j  H e le n a  K u n e r t ó w  a.
Przewodnicząca Pomorskiego Tow. Opieki nad Dziećmi 

i Oddział w Grudziądzu.
1 —** UROCZYS~Y WIECZÓR ku uczczeniu Królowej Ko­

rony Polskiej, przygotowywany staraniem Towarzystwa Czy­
telni dla Kobiet, odbędzie się nieodwołalnie w niedzielę o go­
dzinie 8-mej wieczorem w auli gimnazjum matematyczno- 
przyrodniczego.

—** JUBILEUSZ STRAŻY POŻARNEJ ODŁOŻONY. Uro­
czysty obchód jubileuszu grudziądzkiej Straży Pożarnej, ja- 
Id miał się odbyć w czerwcu, został odłożony.

CO BĘDZIE Z TEATREM? Oto pytanie, które drę­
czy, niemal każdego obywatela naszego miasta, tembardziej, 
że sezon obecny ma się ku końcowi — a ogói nic jeszcze nie 
Wie, co będzie w przyszłym sezonie. Jak się dowiadujemy, 
do magistratu wpłynęła bardzo poważna oferta na prowadze­
nie teatru. Propozycję złożył jeden z najbardziej doświad­
czonych, a przytem szczęśliwych dyrektorów teatru, którego 
rysokie zalety adminstracyjne, reżyserskie i literackie, sta­

nowią najlepsza rękojmię dla powodzenia teatru. Nic zapo 
minąć przytem należy że składający propozycję posiada naj­
lepszy w Polsce zbió: garderoby scenicznej, mogącej wystar­
czyć do wszelkiego rodzaju sztuk nawet największemu ze­
społowi.

To też’ — naszem zdaniem — magistrat powinien bez­
względnie natychmiast propozycję tę przyjąć i nie bawić się 
-  jak to dotychczas niestety bywało — w długie 1 niepotrze 

bne rozhowory, obmyślania itp. stratę czasu.
— ** ZAWODY W PIŁKĘ NOŻNĄ. Jutro, o godzinie 3-ej 

popołudniu, na boisku K. S. Olimpia przy ul. Wiktorjusza, od­
będą się zawody W piłkę nożną pomiędzy' Olimpją I. i Harcer­
skim Klubem Sportowym. Zawody odbywają się jako impre­
zo Tygodnia Czerwonego Krzyża. Nie wątpimy, że wszyscy, 
którym cele Czerwonego Krzyża nie są obce, jak 1 ci, któ­
rzy zaliczają się ao sympatyków ojyawu drużyn, pospieszą 
tłumnie na boisko Olimpji.

Ruch towar"zysfw.
—(rt) Miesięczne zebranie Konferencji Pań Miłosierdzia 

św. Wincentego a Paulo przy kościele św. Krzyża (Chełmiń­
skie Przedmieść! z) odbędzie się w piątek, dnia 28-go maja hr 
o godzinie 5,30 popołudniu w szkole im. Królowej Jadwigi 
przy nlicy Rzezalmanej. O liczne przybycie członków u- 
przejmie prosi (6925) Zarząd.

—(rt) Miesięczne zebranie K°nlerencji Pan Miłosierdzia 
św, Wincentego a Paulo Przy Farze odbędzie się w piątek, 
dnia 28-go bm. o godzinie 5-tej popołudniu w sali parafialnej. 
O liczny udział członkiń uprasza uprzejmie (69!2) Zarząd.

—(rt) Wszystkich członków Komitetu i Szanowne grono 
nauczycielskie proszę uprzejmie o łaskawe przybycie na ze­
branie do sali positedzeń w ratuszu I. w sobotę, dnia 29 bm. 
o godzinie 5-tej popołudniu, dla omówienia kwesty w Tygo­
dniu Czerwonego Krzyża. • (6934)

Za Zarzad T. C. K.: (—) Marja Żyborska.
—(rt) Zebranie miesięczne Narodowej Organizacji Kobiet 

odbędzie się d z I s i a j ,  w p i ą t e k ,  duia 28-go bm. o s  o - 
d ż i n i e  7,30 w auli Gimnazjum Klasycznego z następującym 
porządkiem obrad-. 1 Zagajenie z rzutem oka na chwilę o- 
bącną; 2. Odczytanie protokółu z ostatniego zebrania; 3. 
Sprawozdanie z ubiegłego miesiąca; 4. Rełera* p. Rudow- 
sklej „Kobieta wobec prawodawstwa polskiego’*; 5. Sprawo­
zdanie p. Stryjewsklei z pielgrzymki delegatek do Częste-' o- 
wy; 6. Wolne glosy. O liczny udział członkiń oraz gfc -a. 
tyczek uprasza (6937) Z a r z ą d .

—(rt) Msza św, do Duclia Św. na uproszenie szczęśli­
wych wyborów odbędzie się w Farze o godz. 8-mej w po­
niedziałek, dnia 31-go maja br.
N. O. K., Czytelnia dla Kob-’et, Tow. św. Wincentego a Paulo, 

Po'ski Czerwony Krzyż.

Natychmiast po wyborze Prezydenta
udasz stę do adm inistracji „Głosu PomorsKś-ego" 

i odnowisz przedpłatą na czerwiec.

-  (rt) Zebranie Związku Pracowników Umysłowyct Z. Z. 
P.-filii Grudziądz odbędzie, się dnia 1-go czerwca br. o godzi­
nie 7-mej w sali Bazaru, przy ulicy Moniuszki 8, na które się 
członków i sympatyków ..przejmie zaprasza Zarząd.

—(rt) Miesięczne zebranie Powiatowego Koła Związku 
inwalidów Wojennych R. P. w Grudziądzu odbędzie się w śro­
dę, dnia 2-go czerwca o godzinie 7-mei wieczorem w sali 
„Bazaru’* przy ulicy Moniuszki.

Z a i z ą d:
(—) Wysocki, sekretarz. (—) Maćkowski, przewodn.

-(rt) Towarzystwo Czytelni dla Kobiet urządza w  nie­
dzielę, dnia 30-go bm. o godzinie 8-mej wieczorem w auli 
gimnazjum matem. - przyrodn., przy ulicy Sienkiewicza uro­
czysty wieczór ku uczczeniu Królowej Korony Polskiej, na 
który Czcicielki i Czcicieli Marji jaknajserdeczniej zaprasza­
my Osobnych zaproszeń się nie wysyła. Wstęp bezpłatny. 
Jedynie datki dobrowolne pobierać się będzie na ołtarz, któ­
ry Towarzystwo ubiera z okazji uroczystości Bożego Ciała.

Zarząd,

N a g r o d z o n e
aa Pteiwszef PomotsKief Wystawie Rolnictwa i Przennr&m 

Wielkim Złotym  Medalem
Mfdfo LiIjomleczne  
K re m  LSIjomieczny

Odelikatnia i pielągńaje cerą P Żądać wszędziei

Zwracać uwagą 
na morką

CC

POMORSKIE TOW. PRZEMYSŁU CtltStiCZ, .POMERANIA 
KAZIMIERZ WOLSki i SYN w GRUDZIĄDZU.

OBOZY LETNIE P. W. DLa MŁODZIEŻY POZASZKOLNEJ.

D, O. K. VIII. organizuje w roku bieżącym Obóz letni 
przysposobienia wojskow. dla młodzieży pozaszkolnej w cza- 
się od dnia 19. V. do dnia 31 lipca br. na wybrzeża mo^za 
na Helu. .V

Przejazd uczestników obozów do obozu i z powrotem, 
jak również umundurowanie i wyżywienie w obozie — bez­
płatne.

Warunki przyjęcia do Obozu P. W.: 1) Wiek od 16 do 19 
lat; 2) Przynależność do jednego z towarzystw uprawnio­
nych przez M. S. Wojsk, do prowadzenia pracy P. W.; 3)
Przychylna opinia oficera insłrukcyjnego odnośnie strony mo­
ralnej i fizycznej; 4) Wojskowe 1 świadectwo lekarskie, 
stwierdzające zupełną zdolność do ćwiczeń fizycznych i ży­
cia obozowego. (Kategoria A.); 5) Podpisanie deklaracji wy­
pełnionej według załączonego wzoru przez kandydata i ro 
dziców wzgi. opiekunów.

Prośby o przyjęcie do Obozu letniego P. W. należy kie­
rować wprost do D, O, K. VIIL Oddziału Wyszkolenia w, To­
runiu.

Termin zgłoszeń upływa "dinia 9-go czerwca br.
Kandydaci, których podania zcstaną uwzględnione otrzy­

mają powołauie wraz z rozkazem wyjazdu, uprawniającym 
ich do nabycia wojskowych biletów na przejazd do Obozu, 
gdzie koszty podróży zostana zwrócone.

D E K L A R A C J A ’.
1. Ja niżej podpisany proszę o przyjęcie mnie do Obozu 

letniego iPrzysp. Wojsk. D. O. K. VIiI.
2. Zobowiązuję w razie przyjęcia mnie a) poddać się re­

gulaminowi obozu, b) przybyć punktualnie do obozu i pozo­
stać do chwili ukończenia kursu, c) przywieźć ze sobą nastę­
pujące rzeczy: 2 zmiany bielizny, spodeńki kąpielowe, przy- 
bory <ło mycia, czesania, czyszczenia omiwia, kubek, nóż, 
widelec 1 ryżkę.

3. W razie niedotrzymania powyższych zobowiązań po­
noszę koszta, wynikłe z tego dla Skaruu Państwa,

. . . . .  . ,  dnia . . . . . .  1926 r.
Podpis rodziców wzgl. opiekuna Podpis kandydata.

(Na odwrołnej stronie deklaracji).
1 Nazwisko, 2, imię, 3. Data i miejsce urodzenia, 4, 

miejsce stałego zamieszkania, 5. wyznanie, 6. wykształcenie, 
7. zawód, 8. jakiego Stowarzyszenia jest członkiem, 9. Ja­
ką pełni funkcję, 10. wzrost, 11. miara obuwia.

Polecenie Władz Organizacji P. W.; Zaświadczenie le­
karza wojskowego odnośnie przydatności; Optują oficera in- 
strukcyjnego.

Z Pomorza.
—f*  GRUPA - PLAC, pow. świecki. (Z życia wioski). 

Wśród przepięknej zieleni najrozmaitszych drzew, cicno i spo" 
kojnie leży o kilka kilometrów od Grudziądza oddaloną Grupa- 
Plac. Ciszę tę przenika obog położony obóz wojskowy, w 
którem to życie wojskowe jyre w całej pełni. Tu znów za­
witał powróeiwsżj z pud Warszawy on, który sztandaru swe­
go Kie splamia, który od początku zorganizowania się miał 
na celu wyłączne hasło „Honor i Ojczyzna** — 64 £>, p. — 
grudziądzki. Z duma dz'ś spogląda, na sztandar jego ten, 
który w szeregach jego służbę żołnierską spełniał. Po wszy­
stkich częściach ogromnego placu ćwiczeń widać oddziały 
ćwiczące.

Po całodziennej służbie o godzinie 6-ej popot. przy dźwię­
kach orkiestry pułkowej, zbierają się na zielonej plaży tuż 
obok baraków nasi żołnierze, gdzie odoywa się koncert. Za­
pominają oni tam o dziennych troskach służbowych, bawiąc 
się wspólnie humorem. Wieczorem odwiedzają żołnierze nie­
które restauracje, bądź te p. Niedzielskiego, Zaremby, Rze­
pińskiego, Maciejewskiego i Lemańskiego, czytając nadeszłe 
dzienniki. Również daje sie zauważyć narazle nieliczny na­

pływ letników, dia spędzenia wywczasów.
Okoiica Grupy, ro pełne życie wiejskie, gdzie rolników1 

uśmiecha się dodatni stan zasiewów zadawałniając go tein 
najbardziej.

—** GDAŃSK. (Ingres biskupa). Ingres biskupa gdań­
skiego odbędzie się 1-go czerwca br, o godzinie 10-e.i rano 
w ohwsicim Kościele katedralnym. Ceremoniał rozpocznie się 
już o godizinie 10,30. Biskup guański 0 ’Rurkę wyjeżdża do 
Oliwy w dnia jutrzejszym.

Z całej Polski.
—* TRZEMESZNO, (Egzamin dojrzałości w Męskietn 

Państwowym Gimnazjum Klasyczne—). Dnia 19 i 20 bm. oo-
był się pon przewodnictwem p. radcy Węckowskiego z Po 
znania ustny egzamin dojrzałości, który złożyli następujący] 
Uczniowie: Dygas Józef, Fengler Roman, Fientowicz Stefaą 
Gołężewski Marjan, Gierszewski Stanisław, 'Kitzmann Leon, 
Kowalski Stanisław, Łincomski Jar.usz, Maciejewski Bogdan. 
Majewski Jan, Molenaa Antoni, Owczarzak Stanisław, Roeske 
Antoni, Sierszyński Władysław, Strzyżewski Jacek, Malko 
wiak Marjan, Margós Adam, Ziółkowski Zenon.

-  ** ŁÓDŹ. (Stizeicj. rzucają granriy na policję.)
,W czasie o 1 '•.tnich wypadków majowych, łódzk’ 
„Strzelec*1, oddal ao dyspozycji 28 .pituni. strz. Kaiuow- 
SKict1 swóS bjuaijcn.

Strzelcy zostali skoszarowani, oba-aieleni karabin®-, 
mi i auiumcjć,, otrzymali również i granaty lęcznu

Po dniach przelomiu Strzelec" został zdemobiliteo- 
waoy i broń mu zestala rzekomo odebrana. Jednako, 
woź jednostki nieodpowiedzialne, jakich 'pelru/ bytu po­
śród „Strzelca**, jednostki, jak się okazało zbrodnicze, 
dużą, iłość^ broni i granatów zdoialy u siebie zatrzymać. 
Dziś Łddź zbiera żniwo swych uzbrojonych oprysz 
ków,

Jadem ze „Strzelców" Kazimierz Kautz (zarmesnca- 
ły przy ulicy Wólczańskiej 64) wywołał awanturę z  
matką, a gdy na odgłos wrzasków i bijatyki nadbiegli 
sąsiedzi, zbir FZucił granat ręczny na policję i in/ter- 
y/euidujących sąsiadów. Na szczęście, posterunkowy- i 
Shsieter zooiłaii ujść przed wybuchem, który zniszczy! 
schody i załamał mtur domu.

Di uigi, analogiczny wypadek, zdarzył się na rynka, 
gdzie awanturującego się Artura Krawca chciał aresz 
tować policjiant. Krawiec m rcił granat ręczny, na poli­
cja ni a i publiczność. Sekundy pirzed wybuchem usikh 
żliwily ucieczkę tak opryszfcowi, jak i policjantom ii p«*< 
biiczno.ści. Szczęśliwie i w tym wypadku oibesattu slC 
bez ofiar.

Są to widoczne skutki uzbrojenia band, nad kWBfcL 
mi nie mają odpowiedniego nadlzoru właściwe cziytniniłd, 
jak również wprywu na n-ich ich dowódtztwa.

—* KRAKÓW. (Poażr gmachu Migstratu). Dnia 26-go bot,
0 godzinie 5.12 rano wybuchł pożar w gmachu Magistratu, 
który ugarnał wyższe-piętra i dach. Po zaciętej akcji ra­
tunkowej, w której wziął adział cały korpus straży ogniowej, 
pożar o godzinie 9-tej został prawie opanowany. Spłonął dacii
1 2-gie piętro pałacu Wielopolskich, w którym mieści się Ma­
gistrat, tak, że woda przecieka przez zetlałe podłogi 2-go 
piętra na pierwsze. Spionęia również sala posiedzeń Radj 
Miejskiej z galerią obrazów prezydentów. Powodem jest rze­
komo krótkie spięcie. Os+atni pożar miał miejsce przed 70 
laty. Szkody, wyrządzone pożarers są bardzo znaczne;

PAT-iezna podaje: Dnia 26-go bm. w godrinarh porań- 
nycn w gmachu Magistratu krakowskiego wybucnł groźny 
pożar, który o-bjął część 2-go piętra od ulicy Grodzkiej, gdzie 
mieści się sala Rady m. Krakowa wraz z salonami kiuoo- 
wemi. O godzinie 5,10 rano, gdy na miejsce przybyła straż 
ogniowa, sala Rady Miejskiej przedstawiała- jedno morze pło­
mieni. Pożar objął też st-ych nad salą Rady Miejskiej, tak, 
ze cały ą-rtystyczny i wspaniały strop nad salą runął w^az z 
belkowaniem Pastwą płomieni padły - również wszystkie 
oo-rtrety i obrazy na pierwszem piętrze. Najbaidziej ulegi 
zniszczeniu saion prezydenta miasta wraz z p-rzyiegłemi po­
kojami. Przyczyny pożaru dotychczas nie ustalono. Według 
wszelkiego prawdopodobieństwa poża*- mógł powstać od; 
krótkiego spięcia. Szkody nieustalone, dochodzą iednak do 
setek tysięcy złotych. Cały budynek był ubezpieczony u. 
Polskiej Dyrekcji Ubezpieczeń. Akcj? ratownicza, w której 
brały udział wszystkie plutony krakowskiej i podgórskiej stra­
ży ogniowej pociągnęła 2a sobą szereg ofiar pośród straża­
ków, którzy odnieśli poparzenie.

(Nowy dyrektor Teatru im. Słowackiego). W zarządzie 
Teatru Miejskiego im. Słowackiego zaszły zmiany. Ustąpił 
dotychczasowy dyrektor Teofil Trzciński wobec ko-zystnycłf 
propozycyj otrzymanych przez dyreker Teatrów Miejskich 
we Lwowie. Wobec ustąp-iema długoletniego kierownika Te­
atru im. Słowackiego, zarząa miasta kierownictwo tymczaso­
we Teatru zlecił dr. Zygmuntowi Nowakowskiemu, mianując 
go dyrektorem Teatru.

—* LWÓW. (Wśród Ukraińców). Zebranie Narodowo- 
Demokratycznego Stronnictwa Ukraińskiego Małopolski 
Wschodniej dyskutowało nad zagadnieniem reformy rolnej, 
Przeważająca większość oświadczyła się za oddaniem, ziemi 
bez wykupu w ręce włościan co popierano przedewszystklem 
argumentem interesu narodowego Ukraińców, z rąk których 
przed kilkuset laty Polacy rzekomo przemocą zabierali zie­
mię. Przedstawiciele kół adwokackich i duchownych uwzględ­
niając punkt włażenia gospodarzy .oświadczyli się ża wpro­
wadzeniem do reformy romej wysupu z rąk ziemiańskich zie­
mi po cenach umiarkowanych. •
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Przstai ̂ przymusowy*
W  śr 'id ę , a n in  9  c i e i w c s  Itr., o go­

dzinie 10 -tej przed południem, spriedawaó będę 
•w diodze przetargu przymusowego najwięcej da­
jącemu za natychmiastową gotówkę następują­
co rzeczy: [6971

urządzenie sfelepowe, składające się 
ze stołu sklepowego, .3 reuozytorjji, 
2 repozytorji szkolnyeb, większej iloś­
ci materjału sukiennego, sztuki ga­
bardyny, większej ilości woalń i roz­
maitych innych rzeczy 
Miejsoe ipredaty: n i .  M ic k ie w ic z a  1 .

•Józefow icz, kom. sąd., Grudziądz.

W drodze publicznego przetargu sprzedany 
będzie dnia % "*»■ t c  . b r. o godzinie 16-tej 
przez komornika sądów. p. W n & k ow sk iefco  
najwięczj dającemu [6935

sklep droper/jpy
z eat."* zap‘sen owiw i urzqdz. sklepowym
przy ulicy B ie l  *e ir ł «zi-„

Prawo kupna maja oi tylko, którzy złożą 
wad jam w fcw-,«ie 10rł0 zł do zarządcy masy. 
Bliższych informaol udzie'am w bimi* Plac 23 
Stycznia t l  od 10-12 Ih roh otow ict.

zarządca masy konkursowej

MYMI poezoeh
C jT E T K łE W K Z

Grudziądz, ''rublowa (P!. K ąpielow y) 
T elefon  nr. 2 8 4

poleca* sw o je  w yroby z n a n e  
z  T r w a ł o ś c i  i przystępnych  cen
oraz podaje dowi. iomośei, ze sp r z e ­
daż deta liczna pończoch jen  xów- 

1A$AZYN1E

GRU D ZIĄD Z
PI. 23 Stycznia 26

1
»SP0RT«

niez w

Baczność! W a ż n e  d l a  w s z y s t k i c h  d a c z M & j
Niniejszeiu zawiadamiam, że otworzyłam przy ul. F o r^ C Ł n e; 91  

pod fachowem kierownictwem wykwalifikowanych sit

Pralnię „ V A R S O V IE “
f le n y  p r z y s tę p n e j  6972 C e n y  p r z y s tę p n a !

W A C Ł A W  a i W f f O W S K 1

I

I

Venzkc? & Duday
I  Fabryka Tfckfury dachowej ! Hsfaltu

Skład i biuro : Te'«f°n nr- 88 : Fabryka |
ulic? Młyńska Destylacja sm oły przy dworci* kolej. ' £ 

w dawn. Dutkiewicz skjad mżteri. budowlauych Ekspedycji6 7ow,arowej jj

Wschodnich |
—  %
Objąłer... Generalną R eprezentację I

ua miasto Poznań woj. Poznańskie i PomoŁStie 6931

MARIAN SŁUPNICKII Poznań
Hąriorrwskięii 8. TeEefo*a 6!-7l. To W. Akc.

Stara in?na
Owczarnia zarodowa

B ą k o w o  (B cn k au )
m erinoprscos mięsno wsłnisty

założona w roku 1862 
aznana prze? POMORSKĄ IZBĘ ROLNICZĄ 

poczta i stajja kolejowa W arlubie, 
pow. Świecie (Pom.) tel. Warlubie 81.

W  s o b o t ę ,  d n ia  1 2  c z e r w c a  1 9 2 6  r.
p  godzenie 1 .30  p op ołu d n iu  odbędz e się

A U K C J A
p r z e sz ło  5 0  bSrenów  p ółtorarocz­
nych, zd o ln ych  *■.» o zp ło d u , ciąż- 
k h, w czesn y ch , d ob rzo  zb u d o w a ­
nych z  d łu gą  dobrą w ełn a  m e r y io -  
so w ą , p o  c e n a c h  p r z y s t ę p n y c h .  

Hodowca: Dyr. owczarń A ik iew lcz, P oznań , 
Ul. Patr. Jackowskiego 31.

Na zamówienie powózki na i?
stacjach Warlubie I Grupa. ś »  U v ł  • IV.Alu

A gentura Komis® » >  Handlowa
W. Troszczyński, Grudziądz,Toruńska 5 Tel. 112 

poleca do knpua iraidego o’»su: 
majątki ziemskie domy, wille, młyny, ■< rtakl 
oraz " “zelkie zakłady przemysłowe i handlowo. 

Odpowiedni wybór zapewniony. 7415 
Zlecenia załatwia szybko i solidnie.

CHORĄGIEWKI
narodowe na zabawy tow»- 
rzysk'« i obchody po leca  
po B g r o s z y  s i t u k a

Drukainia Pomorska I. P. Gruriẑdz.

Mflffalft formy bibułkowe mOUwIto na girder. damską dzieo., podług żurnali wy­
konywa Madame Marie Tu- 
szewska Grobla 18, 1 piętro

G r a l i l o p ' ’
f i i jo g re is f t?
^ r ł i f ł K i ą t t z  
Słowackiego 4,

parter na lewo. 
z p is m a  c h r e -  

ś la m  c h a r a k t e r  
c z ło w ie k a , wady, 
za lety  i udzielam  
wskazówek jak zdo­
być powodzenie.

Mam praktykę sądo­
wą na polu grafologji 
i chiromancji, tłumaczę 
przeszłość i przyszłość.

Przyjmuję codzien­
nie od godz. 11 do 1 
i  od 1 do 7, w nie­
dziele i  śwlętn tyl­
ko popołudniu.

6861 Sąrmeńt.
W y je ż d ż a m  
S czern er  br.

*V yborn ,“i 6t)8l

kas:i; icriGisiBą.
■r,cai 

i kaszę icrlowj
poleca

$Jnictosk?f Mogilno
Olejarnia i wytwórnia 

kaszy.

Ł u j tr o  z  k o n z o lą  
i  r e g u ia to r  do sprz.
Koszarowa i3, II piętro

Dohrse utrzymany

rower męeSi
z wolnym biegem na 
sprz. Nadgórna 43 p. 1.

Dam liaafl ZMi
punkcie w Grudziądzu 

.okazyjnie do sprzedania 
Wpłata około 30 00C sł 
Oferty pod „Właściciel" 
do Ad min. Głosu Po- 
morbkiego l u b  Trosz­
czyński, Toruńska nr. 5

Fuzja da polowania
b z t e r o s t m ł o w a  na
sprzedaż — B o  ja n o w ­
s k i ,  ul. Koszarowa 24

Za 1 i.000 zł sprzedamuom
z  29 lokatorami. Wia- 
uomość Chełmińska 3 
6975 piekarnia

Kupię
-ocini domieszani?
(ewentl. cały -.parat)
^ l e b r y *  w o d r s e i l e r s k i j j
Żółtowski, Forteczna 9, 

G r u d z ią d r .

i I
roszak.ai.eszliiii.is
(pokój z ł  echują),płacę 
ozyng* z  górv. Zgl. da  
Głosu Tom. ur, 74l7pm

6 pokojowe mieszbanit-
wykwintne z wazelkiemi wy­godami, Wyjątkywo ładne, 
wolne, bez odst«pnega — 
3 poko jowe dwa m i e s z k a n i a ,
bard zo  ładne, -wygodne —
Wiadomość; ul. Sobieakio* go nr. 7, II piętro. [7567

F o ^ ó j  u m e h l
n obiadami do wynajęcia 
Kościuszki 5, II ptro lewo.

S n iM c h o d z ik  dziee. 
na 2 dzieci, praktyczny 
i elegancki tanio do sprz. 

Pi' M ic h a lsk a
L:powa nr. 68. I piętro

nadzwyczaj pięknie 
u m e h l ,  p o l i ó )
balkonow y, nadający 
się : dla małżeństwa Ino 
dla 1 —2 panów, z utrzy­
maniem ■ ab be?, do wy- 
r ijęcia. Słowackiego 4, 
1 prawo. |7403

Dem z piekarnia
i 2 s k ł a d a m i  w  centrum  
Grudaiądza je s t  przy w pła-  
oie 15 000 zł natyoh.m iast do 
objęcia . Oferty do H otelu  
Pomorazaiego w G rudsiądm  
T oruńska nr. 26 . (7422

I K u p n a 1
BH JO ZK l
ad smół) i

R l E J p I
plam y, wyrzuty,

“ Benegniaa
snany i wypróbo- (-.n r 
6rod c do odiw ie^anj t 
i w ydolikoocn i* cory

B e P 8 g n lr a X -
t ł u s z c z o n o ,  jako feo* 
nieozny d o d a t e k  do 
kremu te jie  nazw y usu­
wa piogi i p lam y na  

twarzy i na  ciele.

Mag-Jtn Sienie1 anlekan
G ló w a - ai-iac i  wytw .

Apleka ostt Łabądz‘eia
Grudziądz, Ky n jk 20

h n p n je  firma
Yenzke & Duday

G ru d n i ądw
Gestylacjz smoły [6486 
Fabryk* papy dachowej.

£S j m w f a ^ e

SZTUCER
ST K Z E L E tC II

„ Axd“, dobrze utrzyma­
ły , tanio Jo sprzedania. 
I n .r i m acji ufizieU się 
PI. 23 Stycznia 12,1 lewo

K r o w ę
wysokocielną sprzeda

F a lk e nb erg ,  Szemhrucze!;

P o m  K a r m y
w  G io d z ią d z u

pray nliey Wybickiego 
nr jLO/22 m k n  i  -T®l 3 
w ię k s z ą  i lo ś ć  białej 
i zielonej (6941

Pilbńi k o t .  um ebl. z osoo. 
łURUJ u jęc iem  na  iyor. 
z "żyw alnoioŃ , ku ch n i na- 
t> ehm lub póiu iej do -ryn. 
j?iotru«zkowa 25, X wprosr

p 1 Aj umeblowany I U; UJ do ’ rynajęoia 
Mickiewicza 7, I piętro

PnSflP Tlwieh lo w a o y
yiłUj do wynajęcia 

Kościuszki 19,1 p. lawo

rstój umebiowany
z świałsł. elektr. natychm - 
do w ynajęcia  G roblow a 43.

P d b fiiun'®^ ziUnUJ kuchni do wyn. 
Toruńska 14, inf part.

i*ir'sój n w e b l .
ewontualn. z  używ alnością  
ku ch ni do w yn ajęc ia  7419 
ul. T us ze-wska G robla 22

K a ż d ą  i lo ś ć
d r z e w a
świerkowego
w walkach 1 Ido 2 m, 
średnicy od 13 do "B cm 

k»pi ffl°3
Wielkopulska Papinroia
B y d g e s a c z - C a y i k ó w t t o  

telefon 1151-1137 
Adr. teleer. .Papyrna *.

Gest. smebl. pokij
inteligentaemu paou do 
wynajęcia Kościuszai 
4, III piętro [7399

In  be i umeol. do wyn, 
»UJ z całodz. u';rz. 

dla 2-oń a?ób po 65 zł 
m . Ł S  Kościuszki 26, II

Pnhni u*nebl- zosobi1-I UnUj wejść, dc wyn. 
Rybacka 48, I p. podw.
F  .'zyjm ej 2—3 panów 
% dowcln. ntrzym. lub 
bez Miekiewicza 17 prt.

Pskoik s k ro m n ie  um eb low .
z osobn. wejść, dla przy. 
zwoit#' panienki lub st. 
pani du wyn. Nadgómr 
20 wejście od KoBzarc- 
weJi gospodarz.

Poszukuję modrych 
wczesnych K a r  ; o t i i  
4 ctr. do sadzenia ulica 
Ogrodowa nr. 8, part. 1.

O g l a s a a j a ł e

v Glosie
P o m a r s h i o f

firukar n!a '̂ morska
G ru dziąd z *■ ulica Groblowa nr. 27/2?

poleca się do wykonywania 
wszelkich robót w zakres 
drukarstwa wchodzących

Masowe nakłady * 4 m aszyny rotacyjne
Precjzyjne wykonanie!! 1 — Ceny konkurencyjne!!!

 aSolidna obsługa!!!

z -'yższem wykształce­
niem. z 15 1. praktyką, z 
la referencjami, znający 
się na biurowości, wy­
konujący samodzielnie 
wszelk. naprawy w dz e- 
dzinie maszynow., trzeź­
wy i sumienny, szuka  
p o s a d y  natychm lub 
później do obieca. Gru 
dziądz, tel. 638. 16947

Poszukuje się (7393
F A C H  O W f f l
do n i t o w a n ia  k e n -  
w trn k cji ż e la z n e j .

Zgłoszenia przyjmuje
K ;e ro w n .  bu d o w y gazowni

i ł n t ą e a
ze wsi może uę zgłosić 
nt Koszarowa 24, parter.

Roztropne 16974

d K l f t w c f t ę
do dwóch dziewczynek 
celem wspólnych space­
rów  poszukiwane Zgł. 
przy j mu j e Jfa term*» i. - 
n o w a , Mickiewicza 2

w ykaz Nr. 19F 
w ystaw , dn ia 

2 o. 19?5 r. przea w ó jto s tw o  
N o w a  w i e ś ,  na nazw isko 
K a r o i  Kl e i n -  ('/8«7

na stanow iska p ra g n ę  
zapoznać pannę in tolig . 
do lat 21 celem  towarz. 
i W3póln. w ycieczek . Pa-, 
nie m iłego  usposob. zech ­
cą , skierow ać b liższe po­
dania wraz z fotogr. do 
G łosu Pom orsk, nr. 6973.

W y n c z a m  m e to d ą  
p r a k ty c z n ą  b ie g le

pisania na leszpasli
P ełu y  kurs korespon­
dencji urzędowej, hao 
dlowej i bankowej oraz 
budżety ; bilanse w ciąga 
4 do 6 tygodrj.5mas<.yn 
naji uwsz. sy stem ów , 
n i. L ip o w a  33 , B. p. 
od ulicy Kilińskiego. 
M a rta  L ip o w s k a .

ż ó ł te  p la m y  
opu len  iznę 
u s u w a  }iod 
g w a r a u o jq  
a p t e k a r z a  

p a n a
jadeiiraha /ł
teia freisi m m

sł. *4,70 zł, V2 sł. 1,8^ ?i

a 4 ^ € i ia  i i a y t S ł o
1 l: t t i ,  ka-w. ^,70 zi

w GrudziądKu do nab\oi& 
w n a a t ^ p o . i ^ c a c b  d r o p  j r j a c h :
Ii. Etimuiiii Hancżewskliukah 
śf. / l a a g s ,  n i.  e h c ł m i e s K f  56 
i .  Fn „Hlchtmio"
K, Bacfcer.PIac 23 Stycznia

P o w n ż n e  T o w a r z y s tw o  C b e z p ie c z c u
prowaazące azialy ubezpieczeń od ogma, kra dzieży 

włamaniem i transportów,poezuknje na Grudziąoz 
i Gniew zd oln ych  i dobrze ustosunkowanych

A J E S ^ Ó W
Wynagrodzenie według umowy. — Zglosz. lo 
Administracji Głosu Pomorskiego pod nr 6938.

Odpadki

szpagatu
kupuje w mniejszych 
i większych ilościach

D rukarnia  Po morska

ffffuiiuiiiiiiimi.fi
Mateirjaiy piSiniesini 
Lsinżn różne inslrum 
muiycme, Księgi ra- 
df (swe Brnki, PieczątU:. 
Bielu tasowi iJa-?- 
sonv i małe feroczk
zaw sze najtanicu u

M i M i e g o
u lica  Pańska nr- 1£
_  K to  tam  kupują 
■2 ten  o s i c z ę d p a  

w ie le  p ien ięd zy  . 
ProBKp się przekona'

TTiTTTriiT^lTT- fH '
05 22,.;



PRZEMYSŁ i H A N D E L  GRUDZIĄDZKI
Po cenach konkurencyjnych polecam

ę  m ę s k ą , ,  

i  d z f e c l ę e ą t  
Leon H a S M a d t ,  G r u d z ią d :, S z e w s k a  0.

R C  M. POWAŁOWSKI
ULICA TORUŃSKA, 4  — f i R U O Z I Ą D Z

Najtaniej kupuje się w firmie 0 53

Tanie Źródło
l lk u & z t ą p z ,  ŚzewskafP
konfekcję, bławaty i bielizną

Mamfa!(t!irq i towary krótkie

l i i m i m i m i t i i m H i i i i i i m i i u i i i i i m i i i i m i i m n t m i m m s m i m i i m m i i ł i i i i u i i i t m M m i K i i i i i i i i i i n i i i i i i i i m i i u m t m i i i i i i u m i m i m

K apelusze, artykuły m ęskie, czapki, 
bielizna damska, m ęska i galanterja-

1 po leca  po n isk ich  cenach i r z e te ln e j obsłudze

'* W 'a l  e  i  j  f1 . ? «  s t e r
As) skład r u n  faktury i towarów krótkich 
i@) G rw iiz ;*|d», Toruńska 12. (6952
*C©<̂ (£gXgg>@5><§=5<FS>@><Ś= ®

SaiK Ktt A. Kieiua
T o r u ń , u l .  Ż e g la r sk a  2 T. Tel. 815
G rudziądz, P la c  23-a o  Ś h c z o i a  tn 25-26
7394 Telefon nr. 67

TELEFON 191

tł<( s e z o n u  le t n ie g o  d o łą c z y l iś m y  
ODDZIAŁ KONFEKCJI MĘSKIEJ; i DZIECIĘCEJ

U b t ó n  i a  p^arjyaswe i kaitiprnowe
Zarazem posiadam/ na składzie w wieil *m wyborze 

p ł a s z c z e  d a ń is k ie ,  w o a ie  s z w a fc a  ś k ie ,  p o p e li i  j ,  
g a b a r d y n y , je d w a b ie  s u r o w e , in le t y  bi* ,le  p łó tn a  itp.

po cenach, konkurencyjnych. 6960

L eopo ld  C onrad nas*., firudzMi Długa i.

W a l t e r  Pollew
lei. 780 CłfSBDZlĄDZ Fiac 22 Stycznik28
^ o w i r y  K o l o n i a l n e  

delikatesy, wina,
wódki i likiery.«961) to i ii

Grudziądz, nl. Toruńska 12 (7377
S tanistrwr T . o c b ,  w i*śc.  Gi?°Sa P i a k s c J s  T roc h a .

Pierw szorzędne  
■npterjaly na bieliznę, 

blkhK&y, ręczniki, Itałły  
i k o r  on lei szwajcarskie

oraz wszelkie przybory 
7386 do robótek ręcznych

w  dużym wyborze
po cenach przystępnych poleca

A .  S T R  A S Z K I E W I C Z
ulica l*lick ew icza  nr. 4

B r o ń , a m u n i c j ę  ;ak i wszelkie p rzy b o ry  
m y ś l i w s k i e  poleca po cenach sonknrercyjn.

S f. C za p c zyk ,
> G r u d z ią d z , Sienkiewicza 7.

Wykonuję wszelkie naprawy sumiennie 
i łachów o. wypycham ptaki. (6950

. f a  r a i *
U b ra n ia , {G ąszcze, d a m s k ie  
p ła s z c z e , k o s t ju m y . s u k n ie ,  
b la s k i ,  swetry,u b r a n k a  i  b ie ­

l iz n ę  nabyć można w firmie

S. Rotszułd, Grudziądz
S ta r o -R y n k o w a  2 . T e le f o n  50®.'lyns 0

W. Nowakowski
Tornńsua 3 8  Telefon 45.

Sputilai ńertowiia towraw koioaiala.
poleca: 7409

l ik ie r y ,  k o n ia k i ,  oraz wszelkie 
: to w a r y  k e lo n ta > n e . :

^ly^TKłKl—— "H"'" .-=

Kwiaciarnia rodź. Haedeke
w łaśo. F r y i f a  H a e d e k e

G r u d z ią d z , nl. Józefa Wybickiego 37
B n k ietv , wieńce, Kwiaty balkonowa 

Skład wszelkich nasion 6969

"I

J

DOM. KONFEKCYJNY

SZMECHEL i RSZKEK
SPÓŁKA AKCYJNi

G R U D Z I Ą D Z
ul. Wybickiego 2/4 Telefon 160

(6955

Sprzedajemy po najniższych cenach:
Konfekcję damską, męską i dziecięcą, 
materjały na ubrania damskie, ineskie 
i dssiee, towary białe, oieliznę, pończcshy 
i rękawiczki, firany i ko.drj na białej 

wasie, laski, parasoie lip.
Po m im o  w ahania wataly ce n y  nie p c d w jt s z o n e .

S r o m  M f t i t y t  Sf Gnolziąilz
6904 poleca swoje za wyśmienite uznane

P IW A  B U T E L K O W E
Jfl SUE I CIEM NE

oryginalny odciąg browarniany
Telefon 38

M. ^siciaGhawski
U.rtldziądz, Wybickiego 17

(9 ~ "T" ' o )

poleca jako specjalność

na sezon wiosenny

dum i tta;
Crópe de Chine, Ąoai,
Opal, Byps w różnych 
rozmiarach tak, iż naj- 
korpulentniejsza Pani 
może się g u s t o wn i e  

ubrać!!!

li. Podwóskż
G rudziądz, Toruńska 28

SJfeŁitil1 t o w a r ó w  
■  fcp Jlisy w e s e y c łl. B
7410 S p e o j  a i n o e ó :
K a w a, herbata, kakao.

696.,

DOM  T A N IE G O  Z A K U P U

F i * .  £ R « E C  E H
G r u d z ią d z , ul, d io b lo w a  n r . 5 0  

Dalanterja, artykuły męskie
Spiralny skład dończoch.

» BSKSE E5HSSH SŁSKS ja.SSW aaTtici SKBm j ■

^ O W A R Y  K O L O N I A L N I E  §  

D E L 8SC A T E S Y  I

5 K A R O L  rtU TH  l
|  TO RUŃSK A 2. (6965 g
> esassa CBrsrrmisESs^' essB E Ssarsi»’ ls* tsi ■

F A B I A N  H E R M E S
WB A ? I  A  R “

nlr S ta r a  24
i róg Rybiego Rynku I

M a g a z y n  O b u w i a
W . Szpauow ski Nnst.

p |S  ulica Józefp, Wybickiego 6/8 i=§

Wielki wybór «» Ceny konkurencyjne j

W. Korzeniewski Tom. jtke.
Rynek nr. 22/24 G r u d z i ą d z  Telefon nr. 898 

Największy don> bławatów, konfekcji, bielizny i galanterii!!
C a ł k o w i t o  W y p r a w y  ś l u t n e ! H  W y p r a w k i  d l a  n i e m o w l ą t ! ! !
N a j t a ń s z e  ź r ó d ł o  z a k u p u  t o w a r ó w  d z i e n n e j  p o t r z e b y ! ! !

J. Ż M I J E W S K I
Specjalny magazyn 
artyKułów męskich6951

GRUDZIĄDZ, ULICA TORUŃSKA 6
ZAŁOŻONZ E. 190? ZAŁOŻONY B 1908

J U z e C  K ó . u j
S k t a d  - ( l u w k
JOzefa Wybickiego nr. 1

p o le c a  o b u w i e  w s z e lk ie g o  r o d z a ­
ju  p o  c e n n c n  p r z y s tę p n y c n . [6967

Polecam mój bogato zaopatrzony 
sf&ład najróżnorodniejszych ro ­
bótek  ręczn y ch  oiaz przyborów
M Fischer ąast.
u ł .  ? .  B ie m k e ,  G r u d z ią d z
Minkiewicza i  7395 Mickiewicza Z

Kestamacja
5. 3erm. Bieńteb
Rynek 13/16 Telefon 17

poleea smaczne i obfite

Obiady5 Kolacje
Sprzedaż wódek, koniarów 
i Meror* butelkowych

Bilard fraccufti
a 'to

m
Gaiari W?sielewskf
Toruńska 22 CrddZ2S?dZ Toruńska t fsklaś towarów Kolonialnych

i delikatesów. J
Specialnoś ć:

Codziennie świeżo palona kaw a.
*

właśc.: i n i  Naehrini’ 
GRUDZIĄDZ, PI. 23Stycznia2/tF
Tetefor 884 ===== Telefon 884

iiiiiiiiiiiiuiiniiiiiiiiiiiiMiiiiiiiiiiniiiiimi
W aa^ziat reperacyjny
J B en zy  n a O liw a
Hiimmiiun mmuninuiim.mum.mmi

ZaiłaC WHlkaaizicyjiy 
opoi samochodowycit!
Skul wsT3!kicli MlyHaiów rinuwycii!

farinarnia i Prtoia Mim
G . G e d e  i  S k*

G rudziądz, telef. 316, Tnssewoka Grobla 54 
f i l ja :  n i .  DŁugu n r . 8

nrijjinuic wfzelką. garderobę do farbo­
wania i czyszczenia chemicznego. [6140

I

B A N 2 L  JL O H  S W T
t4 “ł(UBU ŻIĄUB nl. J<j . W ^Ueklege 21.

al =• i ■ U  kaahem, 
wkładki eaniN j

i oproceiite ̂ nle irtiil.najoir -
^ a k n p u j e  i  s p r z e d a j e

wTlitty zagr auictai ie, « a -  
te, srebrne a papierowe.
U liie j ia  p o ży czek :  

na re k d e  — m  podkład złeta 
i srebra i w.aefcznkz bieżącym

ma

Z ą b  y
"itucmue w pierwaiorzędu. ■wy­
konaniu. Gruaziądzkle Lal 
ratorjum PI. 23 SWrnia 23,1 [



O b w ie s z c z e n i*  u r z ę d o w e  
n a d .  m ie j s k ic h .

Wtadłaę praw a prasowego odpowiada  
s *  d z ia ł m niejszy

n a d s e k r e t a r z  m i e j s k i  
Damazy Raszkowski w Grudziądza.

R o zp o rzą d zen ie
d o t y c z ą c e  z a b u n  w y s z y n k u  i  s p r z e ­

d a ży  n a p o jó w  a lk o h o lo w y c h .
Na zasadzie artykułu 7 ust. E. nr. a  usta­

wy z dnia 26 kryietoia 1920 r. o ograniczeniu 
i spożyciu napojów alkoholowych w brzmieniu 
rozporządzenia Ministr, Zdrowia Publicznego 
z dn a 10 maja 1922 r. Dz. ust. poz. 299 oraz 
upoważnienia p. Ministra S. W. z dnia 28. 5. 26 r. 
zakazu sprzedaży i wjszynku napolów alkoho­
lowych we wszystkich miastach Województwa 
Pomorskiego na czas od 29 maja 1926 r. godz. 
13-tej aż do odwołania. Przekroczenia tegoż za­
kazu ulegną karze po myśli art. 8 wyżej na­
prowadzonej ustawy.

Toruń, dnia 28 maja 1926 r.
W o je w o d a  

■w/z. Ewert Krzemieniowski,

Powyższe rozporządzenie podaje się do pu- 
pliczoej wiadomości. • 6970

Grudziądz, dnia 29 maja 1926 r.
f r e c y d e n t  m ia s ta  

(—) Włodek.

. O g ł o s z e n i e .
Od dłuższego czasu zauważono, że adjacenoi 

wrzucają wbrew przepisom policyjno-budowla- 
oym do kanalizacji niedozwolone przedmioty, 
jak: drzewo, płaty, jelita bydlęce itp. rzeczy, co 
powoduje zapchanie kanałów miejskich ora* 
niszczenie urządzeń filtracyjnych.

Przez spiętrzenie wody w kanałach miej­
skich zalane zostają piwnice i niżej położone 
realności.

W myśl statutu miejskiego z dnia 3. V. 
1916 podaje się ponownie do wiadomości pu­
blicznej, że wrzucanie wyżej podanych przed­
miotów jest pod karą wzbronione. Za powstałe 
l  teąoż tytułu dla miasta szkody i koszta po­
ciągnie się winnych do odpowiedzialności.

Grudziądz, dnia 14 maja 1926 r. (6832 
M A G I S T R A T  
Wydział V. Budownictwo 

(—) Stołowski.

K o n k u r s .
Magistrat miasta Grudziądza wydzierżawia 

z dniem 15 ezsrwca br. r e s ta u r a c ję  na boisku 
miejjkiem prsy ul. Radzyńskiej vis d vis parku 
miejskiego.

Oferty należy wnieść do Magistratu miasta 
Grudziądza Ratusz II, Wydział II.', pokój 7 w 
zalakowanych kopertach z napisem: .Oferta na 
restaurację boiska miejskiego" do dnia 10 czerwca 
br. godz. 3-ciej popołndn. włącznie. Tamże ndzie- 
k  gie informacji.

Magistr. t zastrzega sobie prawo wyboru 
jednego z najwięcej dającyeh.

Grudziądz,  dnia 26-go maja 1926 r.
M a g is tr a t  — W y d z ia ł  111.

(—) Dr. Urbański .

Przetarg przym usowy.
W e  w to r e k , d n ia  1 e ie r w e a  b r.,

o godzinie 10-tej przed południem, sprzedawać 
będę za gotówkę: 6967

d r y lb ę , p a r ó w k ę  (nie do użytku), ź r e ­
b a k a  i  10 e e n tn a r ó w  o w sa .

Miejsce sprzed.: Kulecki, Wygoda, pow. Grudz.
J a r a  n e w s k i ,  kom. sąd. Grudziądz.1

Przetarg
przymusowy.

W  sobotę, dnia 5 czerwca rb. 
o godz. 11-tej przed poł. sprzeda­
wać będę za natychmiastową za­
płatą w  Osiu u p. M.

Konie, krowy, świnie, 
wozy, urządzenie skła­
dowe, fortepian, bufet, 
lustro, kanapy, maszy­
nę do szycia, m a g ie l
i dużo różnych innych przed­

miotów. 6936
Zbiórka licytantów przy lokalu p. Wójta.

Steckowski, kom. sąd.

Ulitujemy za natychmiastowa zaplata
każdego czasu

wełnę niepraną
o r a z  z b o ż e  w s z e l k ,  r o d z a j u
Na życzenie odbiór  i og l ę dz i ny  na miejscu. 

Oferty opróbkowane uprasza (6595
Agrar- HansJels- GeselSschaf t ^
G d ań sk , Teł. 6661,1689. Teiegr. „Agrarhandel"

R S i S T A . T J R A O J A  i  E A W 1 A R N 1 &

W niedzielę, dnia 30-go maja br.

r a n o  i  p o p a la d n ią .
O liczny udział uprasza K . B y b a e z e w s k i .  

M o to r ó w k a  z  o r k ie s t r ą  o d c h o d z i o g o d z in ie  3 -c ie j .

Park M iejski L C Ś I l iC Z Ó W k d  Park M iejski 
W n le d z ie lę ; dnia 3 0 -g o  m aja o  god z . 7-m ej

PORANEK M U ZYCZNY
!litimHini[Miiuini<iiiiiiiMiit|iiii|i»iiwiiMitiimniiiiti|>ii»miiMimiiiiiniiiiiiiiniiiiiiiiimmiiimmTpi|imminijiniiiiHtiiirtuiiniHą[iii)iininiuiuWB

Popołudniu o godzinie 3-ej K o n C C f t  W  O g r o d z i e  
Na powyższe uprzejmie zaprasza 6945 G o sp o d a r z .

ast

Zakład stolarski
s  za p ęd em  e le k tr y c z n y m

lMVKflM!II£ * n r t ą d z e n i a  m ie s ik a a . ,  
f? I ItUnUJL. b iu r o w e , s k le p o w e  i  ba-  
d o w la n e . Wykonani e  p i erws zorzędne  

C E N Y  U M I A R K O W A N E !
ST . U R B A N ,  ul. Bzezalniana nr. 11

Baczność!
Fotografje

paszportowe
w pół godzinie 6655

Z a l la d  fo to g ra fic z n y,
3-go Maja 10.

H ip o lit  K o i l i ń s k i
skład żelaza i sprzętów kuchennych, artykuły 
bndowl. i rolnicze, węgiel opałowy i kowalski 

ul. Mickiewicza 24. Telefon 3 
ul. Wybickiego 7. Telefon 8

poleca po cenach konkurencyjnych
d e s ty lo w a n ą  

k a m ie n n ą ’ 
p ierw & zorz. j a k o ś c i

P ap ę v.*fr Łepialis
Cement portlandzki 
Gwoźdz ie  p a p o w e
Oliwy do maszyn i centryfug

©UHf T B T P C  fwl
(% nane i  w y p r ó b o w a n e  m a r k i)

Ł ó ż k a
ż e la z n e

w  p ie r w s z o r s ą d n e m  w y k o n a n iu , tr w a le ,  
s  m a t e r a c e m ,  d l a  d o r o s ł y c h  i d z ie c i .

W ózk i
dziecięce

( w ie lk i  w y b ó r )

i wszelki© artykuły  
w branżę wchodząc©

w wielkim wyborze.
H P  Ś A  i  V  Kolekcje na żądanie

odwrotnie.

Meatn • Dywany i ehodnihl kokosowe
C eratę  na  s to ły  i  w ó zk i d z ie c ię ce

w najrozmaitszych kolorach i deseniach. 6721
Wszelkie farby, laki, p ę d z ie , p o k osty , k lej i terp en ty n ę
poleca po p rzystęp n ych  cenach tylko pierwszorzędnej jakości

P. Marschler, Grudziądz TeSySf 5A8

j

Ceny nie podwyższone!
Sprzedajemy popóty zapas star- ■ [6949
czy po cenach d a w n i e j s z y c h :

Płaszcze damskie z angielskiej tkaniny 35,— 32,—
Płaszcze damskie z dobrego sukna . . 65,— 48,—
Płaszcze damskie z gabardyny . . . .  95,— 7 5 , -
Płaszcze damakie z rypsu jedwabnego . 90,— 85,—
Płaszcze damskie z materji ryps. i radjo 120,— 110,—  
Suknie damskie z materji szewiotowej 22,— 18,50 
Suknie damskie z popeliny . . . . . .  48,— 45,—
Suknie damskie letnie . . . 11,50, 9,50, 7,50 5,—
Bluski damskie z kretonu i rypsu . 9,50, 6,50 5,—
Blask’ damskie z jedw. materji rypsowej 19,— 16,— 
Blaski damskie z Crepe de Chine 40,—, 38,— 28,— 

Płaszcze męskie, garnitury męskie, trykotowe 
ubranka dziecięce, bieliznę damską i męską, 
pończochy, rękawiczki, p araso le , laski, kra­
waty, sze l ki ,  firany, kołdry na białej wacie, 
oraz wszelkie towary krótkie w wielk. wyborze

Szneckel i Rizner Sp. flke.
Teł. 16C. G rudziądz, W ybickiego 2/4 . Tel. 160.

Warsztat Jleperaepy Samochodów
S t a c j a  ł a d o w a n i a  a k u m u l a t o r ó w
S z k o l ą  s z o fe r ó w  zatwierdzona przez M in iste rstw o
Jedyna i największa szkoła szoferów na Pomorzu, no 
opuszczeniu której dotychczas każdy uczeń zdał zaefa- 

walający egzamin przed Wojewódzką Ko- 
✓ y V- ~v/jr—*1^ misją Egzaminacyjną. Kurs szoferski trwa 

v*  — m  miesiące. Gruntowna nauka tylko przez
■inżynierów i mistrzów-fachowców. Wstęp 
ll-g o  i 15-go każdego miesiąca. — Doróżki 
F automobilowe każdego czasu. (6657)

T e l e f o n  n j - .  0 4  t  4 0 4 .  ff. Lipiński, Sitidzśsdt.

Pierwszorzędną 
asfaltową

PAPĘ pachowa
Smołę dachową 

Le piilk 
Wapno 

Cement 
Dachówkę

i  inne materjały budo­
wlano poleca po co- 

nachkonkurencyjnych
F a b ry k a

TEKTUR DACHOWYCH
W . K atow ski I S-ka  

T. z e. p. f c iu Ł z lą d z
Biuro: Ogrodową 33 

Tpłeion 433 R 
Telegramy: ,Patadaoh‘ fj 

Fabr.: Tusz. Droga.

Bronisław Morawski,
F i ! j a  Ł A S I S T  -  T e l e f o n  1 8  polaoai (08TS

W ę g i e l  k o w a l s k i  i opałow y
papę dachową, smołę destylowaną, lepnik, 
karbollneum, smołę drzewną cement pojrt* 
landzkl, gips, kredę spławioną, trzeinę sufi­
tową, plecionkę drutową, drut kolozaaiyf 
gwoździe papowe, gwoździe do trzciny, 
sztyfeiki, towary żelazne 1 stal o we, narzędzia 
i okucia budowlane, towary emałjowane 
i cynkowe, sprzęty kuchenne, T-diwigaryi 
żelazo sztaDowe i taśmowe, b l a c h y  czarno 
i ocynkowane, blachę białą i cynkową orać 
wszelkie towary kolonialne, wina i likiery.

p r a n i a  ż ą d a

„ K r ó l a “
proszek tngdianp
hurtownie po cenach iabryezn.

M archlewski i Zaw acki -  Grudziądz

& M ę m c ( U Ł '

są obcasy i podeszwy gumowe BERSO VA. 
Eleganckie przez swą formę, dającą się znakomicie dostosować 
do każdego obuwia i przez swą elastyczność. . podnoszącą 

pewność kroku.
B e r ę o n a  o b c a sy  i p o iłe szw u  gasmo-jre 

są trwalsze i tańsze niż skórzane, a nadto prześcigają w ja­
kości wszystkie podobne fabrykaty.

6320


